
Coud(;uhovcn-Calergi, 
słynny rzecznik idei Pan­
Europy, zamierza rozwinąć 
obecnie intensywna propa­
gandę, droga wygłaszania 

odczytów. 

ROK XI. NIEDZIELA, 12 LUTEGO 1933 ROKU. CENA 10 GROSZY. Nr. 42 
MIN. BECK. 

wr6clł z Genewy z konfe­
rencji rozbroJenioweJ. 

M NIE (H(E HZ OZI( W NIE Z ( , 
gdyż uważa, że jest już za stary. - ~amierza on oSi'dzif na tronie swego 

najstarszego synił. - Prasa amerykańska o planach Hohenzollernów 
'" siedlenie żgdów polskic:b Z fe renu ze_zg 

Paryż. 10 lutego. dów z Polski, odbyły się żywiołowe ma-I ratujcie Niemcy. 
,,Jourąal .de !~ebats" p!zedrukowuie nilestacje hitlerowców, którzy przebie- Jedna osoba została dotkliwie pobi-

Z zastrzezemaml mform!,cle "New YOrk gali ulice z okrzykiem: precz z żydami, ta przez demonstrantów. 
American", według ktorych były ce-

Drezno, 10 lutego. 
Wydane dzisiaj zostało zarządzenie, 

WYDALAJĄCE 15 RODZIN ZYDóW 

~J.~~~~~1~~!~;\~~ri'~ r~~i MiO~lUnar~~ów~a ~o[jali~tnlUa me[iw milerowi 
pozostawama w NiemCZech ~ J 

Z POLSKI, 
zamieszkałych w Saksonji od kilkunastu 
lat. 

Władze wydały zarządzenie, aby wy­
siedleni opuścili teren Rzeszy w ciągu ZAMIERZA ABDYKOWAC NA RZECZ Wspólna akcja przeciw dyktaturze w Niemczech 

SWEGO NAJSTARSZEGO SYNA. 
Cesarz jest jednak stanowczo prZe­

ciwnY, aby prawo pierwszeństWa do 
trOnu cesarskiego 
ZOSTAŁO ODEBRANE DYNAST JI 

HOHENZOLLERNÓW. 
O jJeby tak się stało, Wytworzyła­

by się sytuacja bardzo niebezpieczna, 
Cesarz Wilhelm obawia Się, że była ba. 
warska dynasda królewska mogłaby 
wystąpić 

Z PRETENSJAMI DO TRONU 
NIEMIECKIEGO. 

a wówczas Hohenzollernowie pOdlega­
liby dynastii wittelsbachów. 

Wiedeń, 10 lutego. się jednolitego postępowania w stosunku okresu czasu do dnia 28 b.m. najpóźniej, 
Tutejsza "N. F. Presse" w doniesieniu do dyktatury Hitlera w Niemczech i wo· po tym zaś terminie, o Ue pozostaną je-

z Londynu podaje: bec niebezpieczeństwa wzmożenia się szcze w granicach Rzeszy, będą wysied-
Stronnictwo socjalistyczne Wielkiej ruchu faszystowsikiego. leni w drodze przymusowej. 

Brytanji. Norwengji. Włoch. francji, łio- T'elegram domaga się zwot':l.nia bez- Konsul polski w Lipsku wystąpił do 
landji i Polski zwróciło się do zarządu I zwlocwie wspólnej konferencjI w tych l ministerstwa spraw zagranicznych Sak-
międzynarodówki socjalistycznej i komu- sprawach. onf' g' rot st 
nistycznej z telegramem. domagającym I s l z ener lcznym p e em. 

Tajny pa t -emiec, Wioch i ~gier. 
Hitler otrzymuje poparcie zzewnątrz.~Sensacyjny 

artykuł b. premjera Herrioła. . 
Wj hełm stwierdza dalej, że nfe ty. 

wl żadnych ambicyj OsObistych 1 zdaie 
sobie sprawę, że iest zbyt stary. abY 
pozostawać na tronie niemieckim, a o Paryż. 10 lutego. i dOdaje w zwiazku z tern tajemniczo: 
ile pragnie pOwrócić do Niemiec, to tyl- Herr10t zaimuje się w "Ere NouvelIe" "Nasi przyjaciele iUQ'osłowiańscy są nie-

siedzenie. iak się OIkazuie. Poświ~one 
było sprawie stosunków niemiecko-wło 
sko-węgierskich. ko celem zrehabilitowania się· ostatniemi wYPadkami w Nieml.:zech. a mniej zaniepokojeni, niż nasi przYiacie. 

Pozatem cesarz WYraża Obawę, że szczególnie ofenzywą hitlerYzmu prze- le polscy". 
księżna Hermina, jego żona, nie zosta- ciwko państwu pruskiemu i demokracii. Co ostain1e te słowa mają znaczYĆ. 
łaby uznana przez monarchistów nie. Zavnacza on w końcu, iż Francja Otrzy -l wyjaśniają zamieszczone przez dzisiej-

Prawicowy poseł Ybarnegary do­
wodzi? iż posiada wiadomości. że mię­
dzy temi trzema państwami podpisaJny 
został w dniu 7 sierpnia ub. roku pakt 
ofenzywno - defenzywny . 

mieckich, jako cesarzowa, muje szczególne informade o poparciu, sza prasę szczegóły z posiedzenia korni 
Berlin, 10 lutego. jakiego Hitler dOznaje zzewnątrz kraju sB spraw zagranicznych izby. Całe po-.,Deutsche Ang. Z1g." donosi, że rząd _____________________________ _ 

Herriot znaznaczY'ł w dyskUSji. że 
pakt taki prawdopodobnie istnieje, ie­
dnak za czasów pobytu na Quai d'Orsay 
nie zdo~ał tego pozytywne stwierdzić. 
Jest prawie pewnem - miał łierriot o­
świadczyć - że w każdYm razie pakt 
taki został zawarty między Niemcami 
i Węgrami oraz między Węgrami i WIo 
chami. 

bawarski nosi się z zamiarem stworze­
nia Odrębnego urzędu prezydenta kra­
jowego dla Bawarii. 

Plan ten. podY1ktowany miał zostać 
względami na ostatnie interwencje rzą­
du Rzeszy w Prusach. 

Zdaniem kół politycznych urzeczy­
wistnienie powyższych zamierzeń nie 
kolidowałoby z postanowieniami kon­
stytucji weimarskiej. która krajOm 
związkowym POzostawia bardzo szero· 
ka autonomję. 

lipSk, 10 lutego. 
Dziś wieczór w dzielnicy Bruehla, 

zamieszkałej niemal wyłącznie przez ty-

Dziś wyrok 
w procesie "Centrolewu" 

Warszawa, 10 lutego. 
W trzecim dniu procesu apelacyjne­

go przeciw Centrolewowi, jak już dono­
siliśmy, zabierali głos prokuratorzy Rau­
se i Grabowski. 

Przewód sądowy został w ten sposób 
całkowicie zakończony. 

Ogłoszenie wyroku ma nastąpić w 
dniu dzisiejszym o g. 3 po poło 

Katastrofa samolotowa pod Skarżyskiem 
:Jedrn pilot ~o6itVJ druei ,;i«:ifto ronnę 

Skarżysko, 10 lutego, opadł na polankę, znajdującą się w od-
Wczoraj około g. 8,15 rano nad Skar- ległoś ci 120 metrów od toru kolejowego, 

żyskiem - Kamienną ukazał się samo- Na nieszczęście maszyna zaczepiła o 
lot, który widocznie miał zamiar wylą- słup kolejowy, wskutek czego została 
dować gdzieś w pobliżu. zdruzgotana. 

Lotnicy nie mogli jednak znale~ć do- JEDEN Z PILOTOW, ADAMSKI, 
godnego terenu, wobec czego skierowali PONIOSL śMIERC NA MIEJSCU. 
samolot w stronę Górnej Kamiennej, na- Drugi, doznał ciężkich uszkodzeń cie 
stępnie zaś przelecieli nad Rejowem ilesnych. 
Suchedniowem, Po udzieleniu .pierwszej pomocy, prze 

W Suchedniowie, na;prawdopodob-l wieziono go do szpitala do Kielc. 
niej wskutek defektu motoru, samolot . 

Herriot okreś1il obecną sytuacię na 
terenie poUtY1ki zagranicznej jako bar­
dzo poważną, wskazuiac, że walka, ja­
ką Hitler wypowiedzia~ komunizmowi. 
przy,czynić się może do polepszenia sto 
sunków francusko - sowieckich. W 
związku z tem zakomunikował HerriOt 
deputowanym, że w najbliższym cza. 
sie stworzone zostaną stanowiska aHa­
ches wojSkOWYCh prZy ambasadach w 

Pożar niJ zbuntowanym okręcie MO;~~!g:r:a~ż:~lszem orzemówie-
Marynarze poddali się władzom holenderskim niu wyraził Przypuszczenie. że Hi1ler 

w na}bHższych dniach zamierza zapro-
LOndyn. 10 lutego. wywołało pożar. pono wać Francii i innym mocrastwom 

Donoszą z Batavji, że holenderski 0- Zbuntowaiila załoga zaczęła w po- sojusz przeciw komunizmowi. Sprawa 
kręt wojenny "De Zeven Provinzien", płochu uciekać na łódkach z pł,onącego sojuszu niemiecko _ włosko - węgiers­
którego z-aloga z~untowała się. został okrętu, 0ddajac Się w niewolę otaczają- kiego vnalazła także odgłos w prasie. 
wreszce pO kilkudniowYm pOściQ'u cej eskadrZe. . Sprawozdawca nolityczny "Revue des 
przez eskadrę floty wojennej zmuszony Według dotychczasowych informa. deus mondes" Rene Pinon zamieszcza 
do poddania Się· Cyj stwierdzono, że na okręcie Jest 121 w tygodniku "Capital" artykuł o Hitlf-

Na okręt buntowniczy rzuconO bom- zabitych i 25 rannych. l r~e i Mussolinim. przyczem również m6 
Burza nad Warszawą bv ze ścigaiacych go samQlotów, co wi o oWYm tainym g,ojus~u. 

Warszawa, 10 lutego. b k h·· W pakCie tym WłOChy miały się zo-

W dr.iu wczorajszym w godzinach Wielkie nadużycia w an ac sowieckich ~~;:i~za~,k~r::ir~~ciap~::r~i~e;o·~d~~ś 
przedpołudniowych przeszła n.ad \YIars~a N' . Wf h ó d 
wą wielka burza gradowa. WIatr wyrzą- Defraudantom udało się zbiec lemcy matą.. oc om pom c o zdO• 
dził wiele strat a między innymi USZkO-, ' . , byCia DalmaCJI, 
dził antenę stacji radjowej pod Raszy- Moskwa, 10 lutego. W kIlkunas,tu .<:ddzlatach ban'ku Pan- Zdaniem naczelnego redaktora "Horn 

Sowiecke źródfa oficjalne donoszą, stwa na prOWInCJl zdefraudowano zgÓ- me Libre" ów tainy p.akt był właśnie 
ne Wskute~ uszkodzenia przerwan~ zo- łże ~okonane zo;ta!y nadużycia i ~efrau r8, pół miljona .rubli. . . powodem chłodnego przyjęcia orzyiaz-
~t"ła audYCJa, aż do czasu napraWlema jdacJe w prowmctonalnych oddZiałach I DefraudanCI zdołali zbiec. nych oświadczeń Herriota w Tuluzie 
c::reJdu. banku oaństwa. pod adresem WIoch. 
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Dar prez. Prażmowskiego. 
dla bezrobotnych 

Zamiast składania wizyt pożegnal­
nych. ustępujący prezydent miasta Wła­
dysław Belina-Prażmowski złożył 200 
zł. dla bez.robotnych m. Krakowa na rę­
ce Miejskiego Komitetu dla spraw bez­
robocia. 

Pożegnanie 
p. prezydenta miasta 

W'obec licznych zapytań. magistrat 
zawiadamia. że dla instytucyj i osób, 
które pragną pożegnać ustępującego 
prezydenta miasta dr. Belinę Praimow­
sklego, będą wyłożone arkusze poże­
gualne w sekretariacie prelydjalnym 
magistratu od soboty 11 b. m. 

lIiI 

i 5-tJ su 
Zeznania generała ZiJpalow:cza. - Taj m 

znalezionych na pogorleI Os~~u 
Wśród niesłabnącego :~ainteresowa" wobec tego sąd postanowił spro'rl'adzić I Znaleźli szmaty i na nich szldo 

nia publiczności, rozpoczął się piąty go do sądu policyjnie: . Szmaty były vrzesiaknięte llai~. która 
dzień procesu przeciwko Dudziakowi Następnie przesłuchano śWladka płynęła na\vet po wodzie. Korytlm z de 
i Reichertowi. Steinberta, który z ramienia towarzy.1 sek nie widział. Na pytanie prokuratora 

Przed rozprawą przewodniczący za- stwa asekuracyjnego w trzy dni po po- świadek stwierdza, że na miejscu poża­
wiadomił, że w razie zadawania prz~z żarze był na miejscu celem vV'ydania o- ru czuć było benzynę i naftę a na py­
strony dwa razy tych samych pytań, b~- rzeczenia w sprawie spalonych rzeczy. tanie adw. Aschenbrenera, dlaczego na 
dzie je uchylał i wyciągał z tego ko o .Na pytanie Fendlera wyjaśnia, że z po- poprzedniej rozprawie podał, że czuć 
sekwencje. lecenia dyrektora towarzystwa miał sza~ było benzynę, odpowiada, że czuć była 

Jako pierwszego świadka przesłucha cować rzeczy spalone wysoko. i naftę i benzynę. Zeznania świadka są 
no generała dywizji Zapałowlcza. Znał Następny świadek, Górny, był z po- naogól chaotyczno:!. . 
on Reicherta i pozostawał z nim w sto- przednim świadkiem na miejsc~l pożaru i Świadek Czerniak pomaga! Kłusiowl 
sunkach handlowych jako członek Or- zbierał z jego polecenia okucia i zaniki. przy rozkopywaniu pogorzeliska. Od-
jentu. Świadek miał własne meble w celem dokonania szacunku. woził następnie na komisarjat szmaty i 

Krwa wa uroćzystość "Orjencie". On to namówił Reicherta d:> Po pół godzinie przerwy zeznaj~ d~szczułkę z kanaliku. Z kolei przewod-
weselna pod Krakowem ubezpieczenia się· Zy~k~w nie rozdzie- świadek Kłuś, który został wezwany na !l1czący o~czy~ał telefono~r~m. z kt?-

lano, lecz obracano Ullnl. drugi dzień po pożarze przez posterun- r~go WYnIka, ze porko:"skl ~es~ obło~-
We wsi Balice pod Krakowem odby- Świadek kończy zeznanie niezbyt po kowego Nyczkowskie.go i kom. Mirka. do me chory na gruzhcę kISZek) me moze 

wało się w j~dny~. z ~'Dmów wesele. chlebną opinją dla majora Grzymka, po- rozkopywania zgliszcz. Po~or'?:elisko łlie przybyć na rozpra":'ę. . 
W pewneJ ChWili mJędzy. u~zestnJjm· czem wezwany został świadek Borkow-I było jeszcze naruszone. Do pracy .tej !,r~kl1rator st~wJa wmosek o od~z~-

mJ 'babawy doszło do kłótm l wrótce I ski. Okazuje się że jest on nieobecny wezwano jego i Czerni.ka. tanIe Jego zeznano jednak s rzeCJWJa 
błysnęły noże. " się temu powód cywilny i obrona, która 

Brz~~~~i~,e~~lgr~~~~;~~:i~rp~~ef ~) POZ· egn~nl·e prezyd Be',·ny Pr~z· mowskl· OnR ~~~~i ~ie~~~~S~~cl}3~/:ka~l~rk~WS~!~~f~ 
twarz. II. ~ - U ~,u WIZJI 10kalncJ, Jaka SIę tam odbędZIe. 

Do rannego wezwano pogotŁowie. 'któ .••• Trybunat postanowił zbadać stan 
re ~o w stanie ciężkIm przewiozło do przez radę mIejską l społeczenstwo z~r~:via Borkows.kicgo i od tego. u~a-
szplt.ala. Dziś, w sobotę, dnia 11 b. m. cdbę- wezmą ud.ział reprezentand władz rzą. leznJc s~e stan?wI~ko. Następ!lY SWI~-
Proces w Oświęcimiu 

Oświęcim, 10 lutego. 
Przed sądem grodzkim w Oświęci­

miu stanął działacz PPS z Tarnowa. za­
mieszkały ostatnio w Krakowie dr. Szum 
ski. oskarżony o wystąpienia przeciwkO 
rządowi. 

Sąd skazał go na 300 zł. grzywny. 
Obrońcy zastrzegli sobie czas do złoże­
nia apelacji. 

Wielki koncert 
na rzecz bezrobotnych 

Na dochód dla Mtejske1go Komitetu 
P'.lmocy BezrobolŁnym odbędzie się ju­
tro. w niedzielę dnia 12 b. m. o godz. 7 
wieczorem Monstre • Koncert w Sali 
Bolońskiego ze współudziałem ulubień­
c6w Esitrady i Radja, a to: Orkiestry I 
Baonu Most. Kol., Artystów Op. Szcze­
pańskIej, Trembeckiego, Rozenzweiga -
śp:ew; Prof. Włosikównej - recytacja; 
Rewelersów .,Melodia": pp. liarapiń­
ski, Kondo, Różak. Wędrychowskl i 
Wacnik; Prof. Suchedki i Rusil - trąb. 
ki prof. Grodzicka, Babiarzówna. Ter­
czyński - fortepian; Gaweł - harmo­
n:jki i klinga; PP. Kamiński i Jaworski~ 
gitary hawajskie; tańce g6ralskie pod 
kierown. p. Dąbrowskiego z Zakopane. 

Na zakończeni.e 8 par krakowiaka 
wykona zespól wychowanków Zakła­
du im. ks. Siemiaszkl pod kler. p. Sroki 
w oryginalnych strojach z akompanja­
mentern własnej -orkiestry - dyr. P. 
Pickara. Kierownictw-o koncertu spo­
czywa w rękach Prof· L. Orodzicikiej. 

Bilety od 48 groszy już do nabycia 
w kasie Biura Koncertowego. Wl. B0-
lońskiego. Kraków, Rynek Główny 34. 

REPERTUAR TEATRÓW. 
TEATR M. IM. J. SŁOWACKIEGO. 

O godz. 20-ej .. Romans". 

REPERTUAR KIN. 
ADR.TA: - ,,10 pt'locent dlla mnie" 
APOLLO: - "Białe szalel1stWlO" (w roli gł. Le-

ni RiefensŁahl), . 
ATLANTIC: - "Bezdomni" 

(Droga w ŻYcie) (Sowklno, re!. Mikolaj Ekk) 
BAGATELA: - "Bezdomni". 

(Droga w życie). (Sowkino, reż Mikolaj Ekk) 
PROMIEŃ: - "Syn Małych gór". 

dzie się tajne posiedzenie Rady Miasta dowych. d,ek Kłus z~zn~Je •. ze Now~ckI chwalIł 
w sprawie rezygnacji ustępującego pre- Jutro, w niedzielę, 12 b. m. o godz. S.Ię .. przed mm, ze Jest konfIdentem po-
zydenla ln, Kral[owa, Władysława Beli- 11.30 odbędzie się w sali Rady Miasta. heJl." .. 
ny-Prażmowsldego, zamianowanego wo- pożegnanie ustępującego prezydenta Plz~\Vodnt~zący . O?cz~tuJe . pIsmo 
jewodą lwowskim. przez delegacje kół obywatelskich i in- urzędu slcdczego stwleI dzaJące. ze No~ 

Po posiedzeniu tajnem, nasiąpi poże- stytucyj społecznych m. Krakowa. ~va::kl k~nfi~entem nie był, Następ~l 
.tnanie przez Radę Miasta ustepującego W . d . ł k g d 11-t' s _ sWladkowle me ~noszą do sp~awy me 
e . pome Zl~. e ,o o z. ej ,\~ a nowego. Św. Wajda, był strózem noc-
prezy~enta. . . 11 "portret0'YeJ Rat~sza krakowsAlego, n m i widziar 'ak urz dniczka Reicher 
. W~eczorem członko~le Rad.y Mlas~a będą ż~gnali ~st~puJ.ącego 'prezyde~tn tJ S7-ollen'ber' ~wa .; nosiła z bara­
zegnają prezY,denta BeIIDę:Prazmowsl{le I dele~acl urzędmkow 1 funkcJonaquszow ków drzewo {część s:rzętów l paliła 
go na przyjęcIu towarzysklem w salach Maglstratu m. Krakowa. i 
Towarzystwa Strzeleckiego, w którem e. K' d ó ·t j . . k 6t 

le y zwr CI ej uwagę. ze w r -

Taslltemkar rB przeli sądem \V B zas u ce już nic nie zostanie, powiedziała. że 
Rozprawę przerwano do dma dz:-

LI " I jeszcze są baraki, które i tak się. spalą .. 

Jedna z ofiar w obawie rrzed zemstą odmawia zeznań IIZsi~ejr:"7SEieg2E0dl!l' _I!lE1!111".ti'i!_II!!!IlIl!i!!i1B!~= 
Brzesko, 10 lutego. I rty i w pewnej chwili zaczęła histerycl-

Niedawno policja przyaresztowała nie płakać. Sąd usiłował zeznającą uspo- Odczyt murzyna 
trzech braci Gałków w Czechowie, któ- koić, jednak Janicka zalewając się łza-
rzy teroryzowali sąsiadów, wymuszają~; mi błagała sąd, aby ją zwolniono z dal- W języku esperanckIm 
od nich haracle, szych 'zeznań, gdyż widmo GaIków ją Kola Ajayi, murzyn szczepu Yorubll, 

Okazuje się jednak, że Gałkowie po- strasznie niepokoi zwłaslcza, że część po swej trjumfalnej podróży propa~dndo 
zostawili sobie wcale .,godnych" zastęp- bandy pozostaje jeszcze na wolnej sto- wej po miastach polskich, przybywa 
ców rekrutujących się z ich żon, bral:i i pie. obecnie do Krakowa i wystąpi tylko 'raz 
sióstr. Onegdaj właśnie Sąd w Brzesku Prosi ona, aby w jej miejsce powo' jeden we wtorek, dnia 14 h. m. w auli 
rozpatrywał sprawę Karoliny Janickiej łano jej męża, który będzie od niej od- gimnazjum VIII, przy ul. Studenckie, 12. 
'l Czechowa, przeciw Annie Gałek l An- ważni ejszYIJ1 przy składaniu zeznat1. i o godz. 7.30. Występ poprzedzi słowem 
nie Mytnik z Czechowa o kradzież ko- Z uwagi na to· Sąd odroczył rolpra wę wstępnem prof. Odo Bujwid. 
iucha. i postanawiając w jej. miejsce zawez- I Później nastąpią: prelekcja - Afryka. 

Przebieg rozprawy był wysoce dra- wać męża do skladanla dalszych z~z- moja cudna, słoneczna ojczyzna .- oraz 
matyczny. Poszkodowana Janicka w l nań. Scena ta wywolal.a na wszystkIch Oryginalne pieśni murzyńskie przy 
czasie zeznania zmuszona była obciążać obecnych silne wrażenIe. akompanjamencie instrumen~ów rnurzyń. 
także I siedzących w areszcie tasiem1ka- ski ch. 

' __ M • Odczyt swój wygłosi p. Kola Ajayi w 
Języku Esperanto. Na polski tłumu.czyć 
będzie równocześnie p. Tad~usz Hoda­
kowski, lektor U. J. 

TEATR DOMU ZOŁNiERZA. I TEA,TR M!EJSI<I IM • .T. S~OWACKIEGO .. 
\V nicdzi<·\. dnia 12 bm. da C:. re'ltr D::n11; !?ZIŚ wieczorem premjera !,Romansu' 

tolnierza na przedstawienie poDOludnowe o g. s~tukl w trzech aktach z wstępem l zakończ~-
3 .• n "',~;"ICq Sit. n:ezwvklem PO'"lrJ(:zenielT' ! • nJem według Ed\,,:ard~ She!dona, w z~petnte 
r. .~ si:thn"c" frckwĘ;lIcją rozrywk:t uraw\IYL; nq n(lwem (Jpracowa~1U hteracklem I sCellIC~:1em 
-~' ś~i~watn! I tatlearr. Kamińskhg:) pr . . .KI"·k(lo dyr. Osterwy. G!~wnych bohaterów sztuki. od­
wiacy i Górale", a wieczorem, o godz. 730 re- tworzą pp.! Z?fJa Jaroszew~ka. dyr. Jul.msz 
kordowo wesoła, i wywołując" dzięki niepraw- Osterwa ! LudWik Ruszk~wski. . 
dopodobnym sytuacjom salwy niewymuszonego Dalsza. obs3dę stanOWJa artyŚ';[ nasze) see­
~miechu farsę w 3-ch aktach Okonkowskiego ny pp.: O.ntel~wna. Jentysówna. Klollska, ~os-
,pt Rewolucia małżeńska". moska. Starkowna. Zalewska. BurnatowJcz, 

. " Hemzaczek~ Hierowski. Kondrat. Krzemiński, 
UROCZySTOŚĆ .. OPLATKA" Mazanek, Solarski. Senowski. Staszewski. WoŹ,· 

Legjonowego naznaczona na dzień 11 lutego br. nik. Wroński. Zastrzeżyński. 
odwołuje się. 

Pieśni swe śpiewa p. Kola Ajayi w 
narzeczu Y oruba. 

Bilety w cenie 50 groszy do nabyciu 
przed występem przy kasie. 

DYZUR NOCNY W APTEKACH. 

Ciłówne wygrane 
wczorajszego ciągnienia lo.\erjl 

TEATR KOLEJOWY K. P. W. Zł. 100.000 na nr. 51744. 
W niedziele. dnia 12. 2. o ~orlz. 3-ej popoI. Zł 

bajka dla dzieci "Za siedmiu górami" clzy • 15.000 na nory: 4423 135238 
Szelburg a o godz. 8-ej wiecz. rev!ja "Ty. mi- PO 2000 zł. na n-ry: 6044 15928 19607 
!ozŚć I zima". pióra Elivina. Ireny Szczepańskiei 21295 990 35630 74047 137 551 111010 
lechentera. 11] 698 112623 122455. 

W KRAKOWIE. 

SLOJ'JCE: - .. Lilianka ma klopot z mito~cia," 
(w roli gr. Liljan Harvey). 

śWIT: - ,.Halka", z Ladi,s,em Kiepurą. 
SZTUKA: - "Raf podlotków" (Anny Ondra). 
UClJ~CHA: - "tO proc. dla mnie". 

Rynek A-B "Pod Bialym Orlem". tel. 125-74 
ul. Łobzowska 6 "Apteka". tel. 17:3-36. ulica 
Grzegórzecka 9 "Pod św. Kingą", tel. 138-57. 
ul. Długa 4 •. Pod Złotym Lwem". tel. 102·94. 
ul. Krakowska 19 "Pod Murzynem". tel. 101-21. 

I 
W Podgórzu: Plac Zgody 18 .. Pou Orlem". 

~el. 165-54. 
W odnowionym już wewllatrz kościele św . 43189 67291 82943 85114 114324 1339.54. 

pIEŚNI RELIGIJNE W KOSC. SW. AGNIESZKI I Po 1000 zł· na n-ry: 6724 10451 411718 

Agniestki Dletlowska ~ w niedZIele. dnia 12 Po 500 zł. na n-ry: 7696 15600 31124 
lute,&o .~r. o godz. 12-el artystka ,)pery pr?f. ! 54195 81583 95098 11605 121699 p r 94 

(KrllKnwski Mankiewiczówna). 
W/!. p(',\. _ ... Dobroczyńca ludzkości". 
00'\ 'F'Y lTERZA! _ .. Zbruka.na lilja" 

p _ F" • ~,.. ~l, 

I .. MADEMOISELLE". 
świetna współczesna komedIa Jakóba DevaI'a 
dana będzie po raz pierwszy. na popoludnio-

z CI)r'1- wem przedslawienlu. DO cenach zniżonych, w 
niedzielę. z p. Klońską, \V roli tytułowej. w Ja:­
szej premierowej obsadzie zespołu PP.: Bedna, .. 
ska, Ludwiżanka. Wernicz, Walewska. Leliwa, 

. , Ą ~)A LA : ;l1q . '~WIT"- o godz. 15.13 -
.(J,,Iie~~t·tlH .. I~ b~ .. " i'l". 

. . ,'.., "7 Prl ryia'·, Sta~zcws ki. Woźnik, Wotniak. Wroń_ki , Kon .. 
drat. 

H. Zhomska - Ruszkowska. art. opery 8, WIŚ- ; 12J:i586 l • _ --" . 
nlewska i Al. Bielakow wykonają szereg pieSnl ' , 30179 132495 1399tl3 145106. 
religijnycij i terost. Organy p. W. Gejger. I Po 400 zł. na n-ry: 1045.3 11.1196 14ó66 

W~LAD TOZU" 15238 797 25859 34107 3!'i720 41116 43,3:36 
Dziś, dnia 11 lutego i933 r. ~ . o godz. 7-ej I ~8598 58150 65949 72102 731 fiS 76783 

wieczorem w sali Stowarz. Kup:I\w przy ulicy 'i6~89 89390 102877 105001 668 113.311 
Grodzkiej L. 43 wyg/osi odczyt dr. fiirster: 141167 715 142217. 
.. Higjena dzi~ka w wieku przedszkolnym". 



et a t ea wygranyc 1-,g0 dnia ciągnienia IV-ej klasy 
26-ej loterji państwowej. 

Warszawa. 10 lutego. 100027 73 128 980 101059 91 100 240 51 470 65 396 581 726 117111 181 578 699 911 1l8207 875 900 8 132124 305 53 464 604 908 1.33092_239 
P 50 000· 76066 126005 184 94 530 888 102162 299 383 695 755 927 37 96 69 683 777 945 63 119038 220 452 555 90. 142 557 77 871 961 64 134079 224 379 768 t330M 
Po 20'000'. 13.3713' 103088 685 884 96 104030 105244 61672 152 946 120249 345 626 31 727 94 804 121009 580 718 240 42 386 514 63 90 1.36018 48 365 430 40 526 

o . •. 78 106197 253 317 21 585 721 850 107008 129 37 87801 920 122015 289 305 550 647 71652 123347 620 34 788 887 137446 668 951 138269 306 28 
Po 10.000: 21784 52069 89218 1073.'34

1

89615790871 10804163 108360 424 59561220 403 49 5S 66 820 973 124015 52 81 254 331 69 539 139300514 15 792. 
Po 5.000: 56700 62783 69325 lOS(182. 823 109077 302 62 656 95 803 917 68 110140 272 90 854 90. 140180 244 96 386 141025 39 158 82 793 142;)86 
P ~ O • 1310 41 ., 305 89 410 19 62 560 931 92 llt023 102 403 10 I 125467 607 63 126065 67 94 273 341 60 550 183 241 844 48 56 143044 123 48 54 368 144043 

o w. 00. 14 12815 2 .. 644 ! 864 917 37 1l2050 67 74 251 304 659 743 987 640 70 829 127017 90 584 778 128034 293 438 615 73 317 54 770 145023 207 426 572 146047 85 154 
42325 55255 62270 81542 94000 105072 IIJ045 101 84 290 Sit 51 67 114024 73 81 U4 884 982 129052 84 145 455 82 87 561. ~56 633 923 147060 69 87 166 8.3 85 284 386 
112428. 455 567 6H2 726 864 901 1t5651 90 831 934 115101 130371 615 17 32 83 701 86 131094 684 719 598 605 961. 

Po t ·000: 85406 106371. 
Po 1000: 85406 106371 . 

Po zł. 500: 41490 59897 8012083119 ChCI-BII· pOrWie' 84120 91833 102524 115314 121102 
130985 141033. 

Po zł. 400: 5912 16408 22369 23187 SI I t -k u znalazł sia W 
dziecko in ruha. 

26965 37722 38452 41097 44472 490.34 ynny o ni znow II., 
f~6b~4 55~~f5~~0Ii25~~~661~~~~~· g~~~~ Roanocke (Stan W!rginja), 10 lutego. Policja podłożyła ~ ~ejscu, wska- rczeki~m u okienka bankowe~o i podjął 
142799 147440. Aresztowano tutaj dwucb osobni- zanym przez szaqtazystow czek na wymienioną sumę, a następme po wył-

sidłach szantażystów. 

Po zł. 300: 285 7239 10138 15711 ków, pod zarzutem usiłowanego wy mu- li.OOO dolarów, następnie obserwowano ściu z banku zbliżył się do jakiegoś ill~ 
16,577 17126 19.309 24727 25,~25 32346 szenla od słynne~o lotnika. Llndberha, bank, w którym czek winien być pod- nego osobnika, nawi~z1tjąc z nim roz-
348 348.10 41482 45547 604 49834 51590 50.000 dolarów pod groźbą porwanialjęty. mowę w sprawie okupu, obydwuch 
52749 53581 54591 59391 60933 612~2 drugiego dziecka. 6-miesięcznego synka Kiedy jakiś mężczyzna zjawił się z aresztowano. 
62528 62955 64810 67120 69723 74948 

~~~~~ 8~!~~3 9~~~~.3 9~~~~6 9~~~~894n~ Małka z trOJ-gie tri c· z· ywcam 
97808 98091 101890 105082 109138 1'11 I ~I li 
112779 117524 872 119816 126396 1308t8 • • 

płonęły 
i~~~~~ fJJIJfM% d~g64.138199 139672 Straszny pozar w woj. lubelsklem.-·Słrały wynoszą 

Premie ~zł. ~OO.OOO premjł podzielo- 100 tus. złotych 
nych zostame mIędzy ponOWnIe wygry- Jf 
wające losy w zależności od ilości tych­
że. Wysokość poszczególnych premij 
ustalona zostanie po ciągnieniu IV -ej 
klasy). 

7 .311 1277 1310 3600 4185 5952 67~3 
8466 718 10710 777 926 12129 213 13771 
15183 18212 18312 19206 20411 21665 
772 23988 26965 986 27082 28181 2868.3 
29271 681 30215 826 33208 355.37 39051 
40442 4096.3 43329 51046 53007 281 581 

Lublin. 10 lutego. stojącemu już w plomieniach budynko-
Niezwykle tragiczny w skutkach Wy-! wi drewnianemu. należącemu do Matki 

padek pożaru miał miejsce W środę nad, Pomer. 
ranem W mieście Węgrowie, woj. lubel. Straż pożarna rluciła się do akcji ra-
ski ego. tunkowej, lecz wsl,utek szalejącego wla-

O świcie mieszkańcy śródmIeścia \)- truł ogień przenosił Się z ogromną szyb­
budzeni zostali alarmem miejscowej stra- kością na sąsiednie zabudowania. Wy­
ży ogniowej, która śpieszyła z pomocą wołało to wielką panikę wśród całej 

54,,91 919 55119 56297 827 57824 8.36 ('ml·ere' "JI·edsn' SkiBO ,0 nbrndogo" 60478 535 62008 63569 64424 854 65Q93 iI lir ~ ~ '~Ił 
64472 66717 695 676.35 71367 71U93 łł 
65577 631 76830 79023 333 79577 81.542 Po'hnql on 5zc:zodh~ do zCb.ów 
84107 235 85052 86312 8736.~ 449 5,)5 W' d • 1·\ 1 • • • P łk ł . . . 
90137 91797 93597 94700 99942 102'522 le ~D, • v t:[e~o.. WIęZI eOla. o ,ną on ~lanoW!(,lC $1;(.~o. 
103755 105034 540 106218 107291 111011 (sb) Swego c.zasu w~elkl~ WiaZ~I\1e te~zkę od z~b?~, tak t ze w.kratce: za~le: 
112779 114346 116086 312 634 117(124 wywołało wykryc!0 w Wle?,ntu masl)~e- mogł..- Wlę.zllla ods.aWIO,lO d.o szP.t:J. 
936 118158 413 666 119183 260 750 go mo.rdercy kobIet - Lehgeb?- , l!~ta- la; Leltgebowl lylko ~ to ch~Jl!ło,. 1111:-0 
120711 122781 123566 125613 26005) lono, ze zamor~ował?ll 7 k~bl~t I sąd wI~m ~rzypusz~~ał, .ze z w.ęZlent3 hę-
203 127924 128658 1.30227 229 130469 skazał go na dozY~0'!lle ',Vię·~lenle. IdZIe. m?gł ł~twle! ~ble? TYn1:zasem .sy· 
131506606 132548 632 641 136092 1394631 . Prze~ paru dntanu Leltgeb ~po,>ti\:lO tuaCJa J~g? znac.<1l1.~ Sl~ pogo.s:.yła 1 w 
140107 141926 142865 143925 144184 wlł w ntez:wykły sposób wyJos.ać SIę Z przeddzlen operaCJl "smobrody zmarł. 
951 145861 147803 989. 

STAWKI. 

mIeJscowej ludności. mieszkającej prze­
ważnie w drewnianych zabudowaniach. 

Miejscowi strażacy okazali się bez­
silni wobec straszliwego żywiołu i zaa­
larmowali drużyny strażackie z pobli­
skich Siedlec ISokołowa. Dlięki dopiero 
skordynowanej akcji ratowania dobytku. 
udało się po kilku godzinach umiejsco· 
wić ogień i uchronić sąsiednie domy 
przed płomieniami. 

Po ugaszeniu pożaru wyszła na jaw 
tragedja. jaka wydarzyła się z gospody­
nią domu Małką Pomerową. Kobieta ta 
obudzona ze snu. w chwili wybuchu po­
żaru wybiegła na ulicę, zapominając. że 
w łóżku zostawiła troje śpiących dzieci. 
Gdy dom cały objęty już był płomienia­
mi, przypomniała sobie o tern i z rozpa­
Clą rzuciła się do środka w morze pło­
mieni. 

Poniosła ona śmierć wraz z dziećmi 
w wieku lat 2-ch. d-ch I 6-c iu. 

Pożar powstał z nieustalonei dotych­
czas przyczyny. a pastwą padły 2 domy 
drewniane. 2 oficyny i 6 sklepów z to' 
warami. Straty obliczone sa. na 100.000 

731fł fil :sag ~r 7~~ ~~57~1 3f31414~~02i2~~. 58 osó6 .ejn~ło fl'sAutł!1'l !f;!mna złotych. 
622 91 782 85 864 302.~ 66 343 44 489 7.33 806 New York, 10 lutego. 18mlertelnYCh. Z tej liczby, 14 wypad-I------ac--------
986 4068 177 470 555 607 50_60 164 287 401 621 Jak z Chicago donoszą, straszliwe ków śmierci wydarzy to się w słanie radJ-a 
154 84 86 6QOl 217 362 84 42;, 516 610 12 .,4 827 • . , . . . . , . Ch' Dyrektor 
71 7544 751 6Q 923 30 8082 95 278 342 578 695 burze śOlezne z olbrzymłemł opada.ml ,lImoJs, a 9 w mJeSCle lcago. 
774 851 9025 253 68 305 56. śnieżnemi. pociągnęły za sobą 36 obar berlińskiego 

10269 313 472 533 755 68 947 11064 90 280 
408 508 15 49 823 992 12252 313 63 832 13206 ta • e. t .", ~. · · dd ł SI'A W rAce władz 
7429103685 14007 10 25 54 432 521 44 150,)10 .J!IfI)le HO IJs.ro .8 OJ J .. I§~nOnJI o a ~ .. 
183 203 541 60 946 57 16327 65 419 65 568 877 tlIJ P . Berlin, 10 lutego. 
901 17574 638 80 940 63 18312 63 439 530 834 4 oso .... zo".'e, 20 ronngc:h (t) Wczoraj wrócił z Lugano prof. Fr. 
909 19006 15 212 341 783. ~ d k d' b l' k' 

20274 95 376 611 815 21074 649 65 74.3 693 Madryt, 10 lutego. zabitych i 7 rannych. Knopfke, yre tor ra Ja er ~ns lego, 
919 87 22082 97 368 604 788 23081 338 712 854 P d' M d t d c:: który oskarżony jest o zdefraudowanie W ci"gu dnia wczorajszego wyda- ociąg z ążaJący z a ry u o .... ą-932 24425 900 25030 70 277 485 633 760 69 95t ... pół miljona marek. 
26399 505 6 607 713 850 835 84 88 27317 464 549 rzyty się dwie katastrofy, w który.;h ceres zderzył się z pociągiem towaró- N ty h . t r b ciu oddał się 
695 28218 479 780 29036 166 209 419 20 669 czterech ludzi zostało zabitych i 20 ran wym. a c mlas po p zy y, ' 
860 973. nych Kilka warronów pociągu osobowcgn on w ręce władz. Prokurator jednak po 

30002 25 263 76 657 917 53 54 78 31008 ~4 .... . ~ .... przesłuchaniu, pozostawił pro f. Knopfke 
438 761 957 32246 416 35 504 20 772 33117 224 Pod Guon stoczył Się autobus z vrY-lzostato Z~bl!ych. 13 ludZI odmosło ClęZ- na wolnej stopie, stwierdzając, iż ni ~ma 
506 718 34161 242 337 690 780 883 35457 757 83 soko położonej szosy. Z pod szcząt- sze obrazema. obecnie obawy, że zbiegnie on powtórni .. 
816 961 36125 79 245 578 660 994 d7021 414 41 ków rozbitego autobusu wydobyto 4-ch 
96 760 97 38070 201 9 385 621 32 741 861 89 94 . -- - Blisko trzy m-IIJ-ony 39055 631 716 23 81 991. 

40242 603 41050 287 739 849 946 68 42002 L k ł Ił W- Iki 
111 563 949 66 44175 209 609 52 764 45260 5.15 e arz popen le proces bezrobotnych w Angljl 
.~9 876 936 74 46533 913 47109 54 305 S4 562 bA t I I i szpiegowski Londyn, 10 lutego 638 848 85 48037 385 92 452 62 761 73 994 samo uJs wo w w -:z en u 
49113 470 851 943. Ber"- 10 łule~o. (t) Według statystyki na dzień 1 lute· 

9 ......, li Helsingfon, 10 luteg'l. g b l' 1.. • t ' b 50070 730 34 75 9 li 51046 244 81 311 438 687 (t) Przed niedawnym czasem został o r. ., ICZu.a zareJes rowanycn ez.o-
775 52403 44 170 825 924 53070 110 293 332 413 d (t) Przed sądem apelacyjnym roz;to- botnych w An~lji, wynOSl obecnie 
16 752 54028 70 214 371 600 741 872 981 ')5·JI7 aresztowany lekarz, Meyenberg, po za czął się wielki proces szpiegowski. iu 2.903.000 osób. W ciągu ostatniego mie­
t29 921 56016 77 142 687 94 57100 258 96 866 rzutem niedbalstwa i spowodowania ławie oskarżonych zasiadło 14 osób, w siąca ilość ta wzrosła o 180 bezroout-
58017 290 312 471 75 655 811 53 59210 412 śmierci pacjenta. tem trzech agentów G. P. U. h 
618 895. dd • nye • 

61)218 320 588 61130 427 63 97 647 761 933 Aresztowany w prze zleń rozprawy ~roces wy~ołał wie~kie zain~er~;c- Rząd przystąpił do opracowania pi:t-
62116 JOl 81 877 78 924 4263037 413 525 671 popełnił samobójstwo w areszcie, pn:e- wa~le,. a!bowlem w~rod oskarzo~ych nu robót publicznych, które będą wyi{o-
722 37 951 86 64023 66 390 538 964 65228 .379 rzynając sobie żyły u rąk, znaJdUJe Slę s.zereg d.zlała. czy. komunu ·.}'- nane w ciątłu okresu letniego. Przy ro-
436 656 834 57 78 66019 29 37 63 250 409 31 1'31 Dzięki szybkiej pomocy, zdołano ~o h S d l d ć l:> 
58 681 67072 6.31 835 66 918 68327 403 782 69004 ~znyc. . Zpl~ zy Cl m.le l "!łY.~ WI:-, botach tych znajdzie zatrudnienie t'Ó' 
26 393 488 570 614 711. jednak utrzymać przy życiu. ezom SOWieckIm plan organtzacJl stral.oy miljona bezrobotnych. 

70072 118 527 611 849 99 71033 166 84 93 302 granicznej oraz mobilizacji kuku f\uł;Ccw 
50 750 56 839 72093 107 51 251 324 7l.3 993 Przyczyna wybuchu Madera nawl-edzl.ona 
634 7~~~3 418g2!76 607 930 33 76320 412 778 800 W fabryce samochod6w Renault powodzią 
73144 282 398 449 126 49 67 826 74223 99 508 Katastrofa łodzi I 
919 33 85 86 77207 383 426 522 53 78036 84 505 Paryż, 10 lu leg·,. rybackiej 
707 78 912 79023 221 326 72 406 510 85 875 99 (t) śledztwo w sprawie wycuc.hu w Kilkadziesiąt os6b rannych 

80067 130 47 269 401 28 628 741 863 995 .. akładach samochodowych Renaulla W" Paryź, 10 ~utego. Lond 10 I t g 
81021 283 633 98 708 82081 123 463 83041 IM u • kl' t l ? 1 fUt u e o. 
282 638 92 715 801 2 84045 79 146 74 JS8 676 kazało, ze. e sp oZJa nas ąPl a ~all)l_r\4ł (sb) Pod EtapIes miała miejsce po- (sb) Donoszą z !,unchalu, t.e cała Ma. 
966 85058 lIS 316 60 567 815 33 992 86054 81 w kotłowni. Wybuch w kouown\ SpI')WO- ważna katastrofa. Tuż przy brzegu, wy- dera zosŁała naWIedzona "clelką kata. 
178 209 563 77 904 87641 802 80 88428 6~ 693 c:ował również eksplozję w mn,ch dZ18- wróciła się łódź rybacka, powracająca z strofą. Obfite deszcze spowocLwały wy-
753 75 88 802 963 84 89180 91 259 480 79;, 835 I łach fabryki. połowu. Właściciel łodz~ je~o syn, dwaj lewy rzek, tak że większa część wysp v 
93L 9~~2~4 5~9~1 465 570 719 44 91036 895 92060 I ~iczba zabitych wzr~sła do 8 ?,>6b. b~atan~0'Yie, oraz trzech ludzi załegi po- z!,stała zalana. Również Func'lal :malaźł 
??6 351 507 695 775 93128 39 334 428 540 46 zaś llość rannych wynOSI 78, 1.: ktnrlch mosło sm!erc, 'l S1ę pod wodą, przyczem kiL\auaście do-
971 94164401 42 50 57 793 95137 45 61 281 .J55j 42 rannych znajduje się jeszcze w SZ;-i-

I 
Nie mogli oni dobić do br7.egu, po>. il' m6w, oraz jeden most, runęły. , 

461 755 998 960090742J7769~328149934 .• 6091815608 ~~/85 ~08t talu. Istnieje obawa. iż kilku cl~~ko f-łn- nieważ ciężkie buty uniemożliwiały im Z pod ruin domów wyuo\"do kilka. 
13 97()O'i 181 5 J "t ,- .1) h' d . t A. •• ł . dz' • t 'b"k 1 6003 813' ~ 99004 78 144 208 409 503 838 936. nyo Ole u a Slę u rzym.a .... j)rzy ZyclU. p ywame. le5lą os~ ClęZ o rannych. 

• 



CI!lft~ 

~r, Il'óre niosq ul!l( (,lioru m ... 
Pie ~e iorki be:dq _iolg "Oft~ §łło­
W«:, reśu uj .. c:q ie:b warunhi F.r€D~g. 

W ministerstwie Opieki Spolecznej I Tu trzeba jeszcze milosierdlia. dobroci, 
przygotowuje Się obecnIe projekt usta- a przedewszystkiem wielkiej cierpliwo­
wy pielęgniarskiej. Odbywają się nara-I ści. 
dy, w których biorą udział zaproszeni I Dlatego też olbrzymią większość pie- Dryg~nalny f:lm 
rek s\Vlecklch. konne z różnych zgromadzeń. a organ L który napisało 16-&. autorów, 
Icka~ze. or~z przedstawicielki pielęgnia- ł lęgniarek w Polsce stanowią siostry za- ~ l 

Do znanego poety francuskiego pnybywa Kwest ja uregulowania stosunków p1e- zacja pielęgniarek zawodowych świec- CI reiyserowało ośmiu 
pewnego dnia członkini Armji Zbawienia, prosząc lęglliarskich posia~a ogromne znaczenie kich liczy tylko reżyserów 
o ofiarę w sumie 20 frank6w na cele progatandy. społeczne. Naogoł przykładamy malo około 500 osób. . 

_ tle pani, niestety, trafiła _ oznajmia poe. waczenia do ofiarnej pracy pielęgnia- Powoli jednak wtrastają szeregi pie- (lu) Ctekawy film przygotowany jest 
ta. _ Jestem grzesznikiem i nie mam prawa oli,. rek. Jest to praca niezwykle ciężka, ale lęgniarek wykwalifikowanych. odpowia- I obecnie Y" l!0llywood. Jest to w każ-
rować pieniędzy na tak wzniosie cele... ogrOmnie zarazem dających wymog-om tego zawodu n'etyl- I d.ym razLe fIlm nIeszablonowy. Nazywa 

_ I ja byłam ongiś grzesznicą, m6j paniel... zasZCzytna. ko pod względem wiedzy fachowej Iccz I SIę: 
_ Ach, tak?... W takim razie szkoda, że pa- ~?ż ~o:vie.m może być piękniejszeg.o również pod względem ,,,Gdybym miał miljon.". 

ni wtedy nie przyszła do mnie!... Z chęcią dał. , ntz nI~s.l~n~e pomoc~ tym, . którzy naJ- . zalet duchowych. . . Pomo.wlTlY PI:zedcw?zystklem o tr~-
bym pani w6wczas 20 frank6w a może nawet ' bardzIej Jej potrzebuJą, a WIęC chorym... Na te właśnie zalety zwraca siG sc~. A WięC pewIen miljarder (OClYWI-
więcej! , I . Nie każdy nadaje Się do tej pracy· głównie uwagę. W nowej usta wie nalc- śCle~ arrl~r~kań.ski, bo gdzie mamy dziś 

.. Nte wystarczą tu wiadomości praktycl- żałoby więc obronić praw nabytych do 1 w europIe mIliarderów?!) wbrew ży-
Pani ściupclńska zd;~dza swego męta. Ale , ne. !stnie}ą u nas spec~alne sZ,ko!y 1?i~- pracy pielęgniarskiej przez dlug"olelnią I cze!1.iom .całej r~dzi~y zamierza rozd~ć 

dyskretnie. I wog61e luź się zmieniła. Już nie ,Ięgnlarskle. J.ed~a z takIch szkoł Istnle~e praktykę, nie wvmag-ając od wszystkich l' sWOJ majątek SiedmIU osobom zupełnłe 
zdradza. Bo wczoraj wysiała do kochanka list w WarszawIe J stamtąd rozchodzą SIę odrazu Wysokich kwalifikacyj nauko· przypadkowym, wybranym 
t: następuJącym urywkiem: po całym kraju falang-i wvszkolO'nych wych. Nie należy więc zbyt wicIe na- z książki telefonicznej. 

_ " ... JuŻ nigdy nie zgadze się być z tobą sam- "Sióstr miłosierdzia". cisku klaść na teoretyczne k\valifikacje. ,Co za świetna reklama dla telefónow, 
na-sam, nawet między 7-ą a 9.tą wieczorem, czy. Już sama ta nazw~. pięlęg-niarki mówi gdyż clynnik duohowo-moralny w pra-I nieprawdaż?· .. 
li wtedy, J!dy niema mel!O męża i można śmiało l otem, że o jej kwalifIkacjach nie świad· cy pielęgniarskiej przy chorym cdgrr - I . I oto każdy z nich dostaje po m iljo-
wejść przez kuchnię, gdzie nikt nie widzi, bo siu. I czą tylko same wiadomości fachowe. wa niewątpliwie równoznaczn'l rolę. j nie dolarów. Nikt nie wie skąd pocho-
tltcę też wtedy odprawiam"... '10_ I dzą te pieniCldze. Cały dowcip filmu po-

'" * ,lega na tern. by wykazać jak każdy z 

Dwaj krakowianie sp·otykalą się w warszaw- . _~!~. ~, ~ TU ... d T:' ~i1 ~ I tych ~z('ześliwców .r~aguje na swe nie-
sklej "Adrii", Nie widzieli się już od kilkll ~at. - ~ ~ ~ ~ ~c.5!,., ~ t.. cP spodZiewane szczęscle. 

_ Hallo!... Jak się masz, co słychać? .. __ WARSZAWA. Taka jest treść te~o niezwykłego fiI-
ta . J . tak da •. 'dz' zagrano ub. tyg." omówi dr. J. Regu!a, 19.30-, mu A teraz dalsze nie spod ianki Gł' 

py pIerwszy. - uz wno Clę nIe Wl ta- 11.40 Przegląd Prasy. 11.50 Kom. meteor. 23.00 Transmisje z Warszawy. 23.00 Muzyka l' - ." Z. . OW-
leml... 1!.ąO Sygna ł czasu, 12.05 Program na dziel} lekka. 24.00 Hejnał z Wieży Mariackiej. I ną rolę w tym obraZie kreUJe 

- Byłem niedawno w Krakowie ... - odpo. b:ez.. J 2 li) Płyty 1!1 a rr:(l frJllO we, 13.10 Urz·~d. 1 Llonell BarrymOre. 
włada drugi. I\'Jtn. PIM., 1J 15 J.>or,!tlt'~ szkolny ze Lwowa, POZNAJQ. Scenarjusz do tego obrazu pisało 16-tu 

Do d 15.10 Urzcd. Kron!. Panstw. Inst. Eksp., 1515 11.40 Przegląd Praw 11.58 Sygnal czasu, t' 
- ,praw Y1: •• W sprawach handlowych? ... Komunikat go~podarCzy, 15.25 Wiadomości woj. 13.05 Koncert z płyt gramofonowych, 14.00 Giel au oro.w.. . 
- NIe ... ROZWIodłem się fam z ŻOną,,, I sk?,,:,e i strzelcckie, 15.35 Słuchowisko dLa 17110-' da pleniężna, 14.15 Kom. go~pod.-roln., 16.40 l Kazdy Z nIch skomponowal mną sce-
_ No, widzisz, bracie ... Niema jak nasz Kra. j' ?ZI~ZY, 16.00 ~1.Yt:v ~r~~ofono\Ve, 16.40 .,,~y~a.-I Odczyt z Warszawy. 17.00 Audycja dla cho- i nę. ponadto siedmiu scenarzystów opra-

k6wl zenta z M:t1agl I SewilIt . WygI. p. A. SltZi11SKI" rych ze Lwowa. 17.30 Odczyt z cyklu o dzien- cowało każdy z oddzielna koleje losu 
•• * k~~~un~u~~'~i~ ~i~r~hH7~~ dFa_~;~:~' i rVb~~ l' ~1!~~rk~w~~~k!:~~~k?~~~6gD::&or;=r~~~'ra n \~Y~I~I: siedmiu przypadkowych miljonerów. 

W knaJpie stoi automat muzyczny. Do knel. ko:v~ 17.4U OdC7yt z WIlna. 1/.55 Pro));ram na 110. 19.00 Nadprogram, 19.28 Sy~nał czasu. A rezyserowal0 ten obraz 
py wchodzi żebrak, wsuwa do automatu pięć dZle~ nast., 18.00. ~uzyka l~kka, 19.0> RO!ma,l; 19.30 Transmisje z WarSzavlY, 22.00 Snnał S-lU reżyserów. 

• toś CI, 19.20 ,.B:ezqce WIadomośCI rolntcze ,i czasu 2205 Koncert clJopinowski z Warszawy . Prac t ł d . I MI 
groszy. Automat zaczyna grac polkę. Po skoń • . wygI. p. J. Platek, 19.30 "Na widnokreJ:":u"'I' 22.40 'Ko~unikaty, 22.50-24.00 Muzyka tan. '1· ~ zno?-,~ zos a a po zle .ona. ę' 
czonej audycji żebrak zde}muje kapelusz, podcho ' 19.45 Prasowy Dziennik RadiowY, 20.00 J\-l!tZY-1 dzy tnnemt Jedną ze scen rezyserowat 
d%1 do gości i powiada: ka lekka, 20.55 Wiad.omości sportowc, 21.00 K.\ TOWICE. również Ernest Lubicl. 

Co I k .e. t k Dod. do Pras. Dz. Rad!., 22.05 Utwory Chop:na 11 40 P l d Pll -g S I - as a, proszę pau s wa, za muzy ę... w w"k Róży Bo f .?;> 40 F r t ?? 55 . rze)); ą rasy, .0 ygna czasu, I -------
J • " vnze owe!. ~w. e JZ on. w.. 112.10 Plyty gramofonowe. 13.05 Komunikat go- F; I m o S )ł •• *.. Komun. meteor .• 23.00-24.00 Muzyka taneczna. spodarczy, 13.10 Kom. meteor. z Warszawy,l a za "a pl n"U e 

Zosia płacze. Podchodzi ciocia I pyta: I 13 15 P k k l L 
_ Zf)sieńko, dlaczego płaczesz?.. KRAKOW. T~ansm~j:n~ Wa~s~:w~~ 16~~gw~iu!~:1~~~~'I~~ przygotowul~ wytwórnia 
--U-u-u.u ... - powiada pnez Izy dziewa:yn. 11.40 Przegląd Prasy, 11.58 Sygnał czasu. (płyty), 16.40 Odczyt z Warszawy, 17.00 SOWiecka 

ka. P Ikn ia k l dk I h' ł ., 112.10 Płyty gramof. oraz kom. meteor., 13. ~5 Skrzynka pocztowa Cioci Heli dla dzieci Oi () 
- o. ę ~ cze o a ę: a a c .cta ~ Ją Je. P?r!łnek szkOlny ze Lwowa, 15.10-16.00 Tr?ns Reutt), 17.25 Intermezzo muzyczne. 17.40 Od: lu. Jak wiadomo. znakomity śp1e_ 

I1Zcze cona}mnleJ przez 10 mInut obhzywac!... mIsJe z Wars7awy. 16.00 Płyty gramof?!1owe, I czy t z Wilna, 17.55 Program na dz:eń nast.. wak rosvjsk i. Fedor Slaliapin. uciekł z 
:ł:I: 16.40 Odczyt z Warszawy, 17.00 A~dyc!a dla 118.00 Muzyka lekka. 19.00 Rozmaitof:i, 19.1U ROSji bolszewickiej. gdyż nie m6g1 znieść 

Spotkali się dwa; znaJomL Obydwa' narze. chorych ze Lwowa, 17.30 .TransmlsJ a z War- Prof., dr. W. Wilkosz: "Pierwsze teorje kwan- tamtejszych stosunkÓw BoI ,.. 
k ' . 'k' J d . d d d szawy, 17.40 Odczyt z WIlna, 17.55 Program to we " 19.30-22.00 Transmisje z Warszaw\'. ..' sze\\ Iq;. ':14 .. na C1ęZ le cz:asy. e en pOWla a o ru· na .dzie~l nast.. 18.00 Muzyka lekka, 19.00 Rez- 22.00 Program na dzień l'':lst.. 22.05-23.35 Tr: z chcąc go soblt;; Zjednać, nadali mu na-
ólego, . . • maltoścI, kOll1umkaty, 19.15 "Przegląd polityki Warszawy, 23.35-24.00 Muzyk:! tan. (p1ytyl. I wet tytuł 

- Pan Ule pOWtUlen narzekać... Pan ma prZ6 -' - ,śpiewaka ludu" 
de stryja, kt6ry si~dzi. na ,pie~ią-Jzach... . I ~ t II , d ,lecz SznHapin nie chce sł~szeć o po' 

- Co z tego, ze s1edz1, kIedy on Jlle chce ~ arB wrocą wrocie do I~osji sowieckiej. W wyd~-
wsiaći... I Ił 4 r nych niedawno pamiętnikach opisał , I szczegółowo 

Ci -e'd b· wo]ne są od podałku ma·,ąłkoweO'o cierpienIa. I a zozowa. . '. . ~. . I jakie llliósl on oraz jego rodzina w po-
Na w;)~o.rafm~m zebraniu gieł,dy zbotoowt")- (F) Jak s~ę n~sz warszaws.k1 kores-I Siły zadnych z tego pOwodu odoow1e- czątkowym okresie rewolucji rosvjsk;ej. 

towarowei w W~z,a,wie ogólny obrót :vYn()~ił, p.onden~ dOWIadUJe. na. wczoraJszem po-, dzialnOści. . I Szaliapin przez dłuższy czas przeby-

Cl~~IW!t~ne'k wm.:eJl! ~yta N243,. lony. Tend
100

enc
k
,a" była SiedzenIU rady ministrów, które odby- Zasada ta włączona będzie w prze- ' wał w Paryżu. a obecnie O"ra rolę Don 

C1Kv 'vcntoellSza. v,owa,no ~a S' pa- lo s' d' h ł d . h' . - 1(' h .. "-rytet wa,goon WarInawa w ha,ndlu hurtOlwyrn, w,' lę w go z m~c popo u nlO\yyc. I PISy n?wego projektu usta"vy o podat- i IC ota w fIlmie pod tym somym ty tu-
ładunka.ch wagonowych: żyto I-ezy &la-ndart 17- . podczas uchwalanIa nowego PrOjektu ku maJatkowym. I łem. 
17.35. sta.n.?a,rt II-gi 1.6.75-17, I?sze?,.,ca i~d'a cz-el-I ustawy majątkowej, powzięto uchwalę Nowy proiekt podatku majątk.owe-I Bolszewicy nie mogą mu wybaczyć 
wona &z;k,hs!a 31-31SO, pszen1(:a Jedn.ohta 30.50 zas dni zą któ' b d' ó····· 'I h) d' . t·· k' O . -31, pszeniJca zoiera.na 19.50-30, Q>wies 'e.in-o-" a c, l a ę zle P zmeJ SCIS e go, uc wa ony przez ra ę mmI~tr6w . ~J uClecz t . . rupa rezvser6w sowiee-
lity 16-17, oowiles. zbierany 14-15, j~zmień na I skonkretyzowana. wczoraj w zasadzie nie odbiega od pro- I kich przystąpiła do nakręcania filmu. u­
ka.s..:zę ~5.25-15.75. jęc~mjeń browarny 16 so- . Uchwała odno.si się .d? bardzo waż- j.ektu, który ~ swoim czasie podawali-' kaz~jącego rzek01!10. moralną rzeclywi-
17.o~.; g'2Y'5k: 16-

h 
IV7~ Ptr~ 26--17.50-3() 18.SO

k
, g1r4ochO P()I~- 1 neJ zasady, a mianOWICIe do obkła~a-I Smy. StawkI Dodatkowe wynosić bę- ! stośc duszy SzaIJnnlna. Film ten nosić 

ny _&I-- ł ~)'IOC .IC ona t ""y a .5 - '>.. d tl " • tk k·t łó d d . • 'b d' t t l S I' t ' pe'lu.s.z.ka 13.50-14, jf>era,dela 12.SO-13.50, łubin! Ula Po ~. \lem !llalą OWYm • am a w I ą o maJą,ku. któreg-o wartość przp.- i ę. 7.1,~ Y u "o IS a teatrow cesar. 
niebieski ;.50-8, rzepaJk ~hmOWY 46-49, ~iemtę i obywateh polslqch, które umieszczone kracza ·15·000 zł. - 2 pro mi1le od 10 sktch • 
lnmne ba,z}s 3B:-4D,. ko.niczyna c~erw().na suro'wa są Obecnie zagranicą i powrÓCić mOgą l' do 15 tYsięcy zł. - 1,5 prO' miile i nd ! 
bu grubel kantoa.nkl 9(}-110, kOlll:lczyna czer:vo- I do kraju 5 d 10 • 1 '1 . I 
na ~ez kanianki o czyS>tości 97 proc 110-'125'1 • .., '.. O tyS .. Zł' - ••• pro mIle. MaJąt-
koruczyna bia.a.! suro.wa 75-100, bia.ał be.z ka- Rada mllllS,rÓW postanoW1ła, ze te kI o wartOŚCI pomzel 5.000 zł. będą od 

Nowiny 
teot~alne i Iilwngroe 

rtia:nki o czystości 97 proc. 100-140, mąka p6'z~'n· wszystkie I,apjtaly własne. które zo- podatku tego zwolnione. Wymi:H po­
na 'kluk~ut~wa 5(0-

1 
55'2gmąk31a ~ezletlJlla .• 4k/O 45-:-SO, staną sprowadzone z zagranicy. pod1t- datkowy będzie ustalony na podstawie 

mą a zy nlla py owa - ,zy llJIa &~, owa I ra- k' . tk bł . 
zowa 23-24, ot-ęby ps~ellJl1e szale 1050-11. I lem maja owym o Ozone nIe będa i szacunku dokonanego przez komisie co 

(lu). Dawno już nie widziana na ekra~ 
~je . Natalia Lisienko znowu wystrlPi w 
filmie p. t. .. Tysiączna druga noc". o'!ręby średnd,e 10-10.50, otręby żylnie 8.50---9'IOSObY, które dotvchczas tych maJ~t- trzy lata. 

kuchy lnia.ne lCJ-2(J, kuchy rzepakowe 15-15.5(), ków nie opodatkowały, ne będą pono­
kuchy słootJe<:~nikowe 15.50-16. 

cha sensacyjnej afery lekarki wiedeńskiej. 
FiJm z Sznljaninem P. t. .. Don KichOt" 

reżysernje znakomity realizator .. Srater· 
s!wa ludów" O. W· Pabst. Po nakręce­
niu teg-o obrazu Pabst prlystani do rea­
lizacji następnego filmu p. t ... Bańki my· 

SPÓŁKA Złotnicza, Kraków, Raiska 4. kupuie 
wszelką biżuterię. kartki zastawnicze - pla..:i 
rełną wartość. 11 

, . \IEW AŻNIAM zgubionl\ ksiąfeczkę Kasy 
.2'0rych. Kraków, ChwaJa Jan. 11 

i "HEWAŻNIAM zgubioną ksiażeczkę reiestra-
\!:lą samochodu Nr. Kr. 95328 wydaną przez 
"ę~ową Dyr. Rob. Pub!. w Krakowie - Sara 

. bcrberg. 11 

! :,/iEWAŻNIAM legitymacj«;. szoferską i ksią-
..:tkę woiskową P.K.U. N. ~ącz, Ooruch Le.:>n. 

\VAŻNE DLA pA~1 Ceny kryzysowe M~ 
'lód "Diana" poleca eleganckie szykowne ,<ape­
'I"ze po 7.- zł. Również przerabia szybk" we-

• 'lIg naj nowszych żurnali po 2.50 zl. Uwaga 
• i1. adres: Kraków, Węglowa 3 lRóg ~(rakow­
~kiej). 11-2 

p ANIE i Pailowie zostaną przyjęci Jo sprzeda­
ży artykulu gnspodarcze$!;o za prowizję. Zg/<l­
'zenia osobiste. Firma "ARGOS", 1(raków, 
KROWOUERSKA 7. 11 

$ymuiowała ona zamach pod wpływem wyrzutów sumienia. dlane". . 

Wiedeń, 10 lutego. Iicyjnego le'karza Orossmana metodą *,,* 
Zm'na afetra le,karki i autorki drama- psychoanalityczną, która wy'kazała. że . Jak ~onoszą z KopenhaQ"i. rzad duń-

tycznej, Róży Meller, omawiana jest SlC- p. Meller przechodzi ostry kn;zys psy'" s.kl zam'erza zmonopolizować przemysł 
wko w prasie wiedeliskiej chiczny. Przyznanie się do czynu przy-I f .1.lm.'l'I0!2wllv_w.D.a.nmi.i· __ !I!!! ___ mmslii'm 

W zeznaniach, złożonych przed po- n-iosło iei znaczną uJ.sre. 1-= 
!icją p. MeJler potlala ostatnio, jako m<rl Czarna ospa w B h 
tyw swej mislyfi,kacii ~ak[. lż jej b. tJrzy- ,.... ' omuayu 
ja'ciel, dr. K .• z którvm ~erwała ~t()sun- 100 osób zmarło 
ki, pope!nił w grudn,iu ub. rol<u samobóJ­
czy zamach i znajduje się jeszcze w slpl­
talu. 

p Meller czyni1a sobfe \VYIrzuty. t.e 
stała się powodem jego zamachu i po­
stanowiła zadać sobie rany. aby dostać/ł 
sic również dl) tego samego s7.,pitala. 

Londyn. li) lutego. 

N-.es'cie pomo" W . Bombaju wybuchła epidemja 
~ I czarneJ ospy. Natychmiascowe przed-

Po tydJ zeznaniach p. Mcller zostara lilII 
poduana lekarskiemu b<lidanlu przez po-

bezrobotn,Jm. sięwzięte środki ochronne ze strony 
;J władz nie pomogły. 

Epidemja rozszerza się iak bardzo . ... , 
IZ W Ciągu ostatmch dwuch dni zmarło 
l ~O osób, wśród nich wielu .l:":uropejczy­
Iww. 



Sensacyjna powieśt współczeana. !' ~~-~~~ napisał specjalnie dla "Expresau" .JERZY BJ&H 
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STRESZCZENIE POCZĄTKU POWIESCl _ Proszę bardzo... Może paJIli po- mu w głowi.e... Teraz g,cf.Y1by mnie na- - Wi~c nawet ty·ch pozorów nie za-
Pewnej dżdżystej no..:y dokonano nie- zwoli... wet mieli złapać, to on mni,e obroni ... juz -:hował?... A może chce cię podejść?., 

sa.muwltei zbroJni na ~H)Jrnlelsklej Szosie StaJmszka otworzyła drzwi prow,,- Ja nim tak pokieruję. Pami'Gtaj... Musisz uważać... Może to 
OlIara nlezwvklego zahol"awa padla m/IIJa d d' 'k" t - 'k' N li h h ' . ł . t d t ' t o y jesz..:ze i łauna hrabina Wilska klóra zna- ząoe O niSI I,ego, czyS e·~o po OlU. a - e, e. e ... - zasmla a s\oę s n- po s ęp z JegO' s r n ... 
lezIOno nalta przYWlazana do konia .llrahlncl

l
· ~tnle pod zwi~(ljącą z sufitu żarówką le- r~'szka. - To ,się pani, ud~to,:. Dobr~e. Barj"onowa uśmi,echnęta się. 

\~ liska b~'ła UUU$LOna. W reku leI znale- zały okuJary l n;czna robótka. I dO'brze... Powiem dal'eJ ... Moze przOO1,o- - Bądź spokojny ... Um~em już odrót 
%1')110 s.trzepck listu. pisanego do Leny po-\ _ Ma panj czas na domowe robótki? I są się do pani... niać pou'stępy (JU prawdziwej mił.ośd ... 
reb'klel. ot -'1' .. I3 ~. t . . ż t 'k h Porehsbka Jest biedna. lecz uczciwa - Z,:ZIWl a Mę baronowa, SIatdaJąc na i . aronowa POuln10S a, Się, ego a mme oc a ... 
dziewczyna. Na nia paJa po.:zątkowo po-' krzesle. f -- PrzY"P'uszczam ze o'trzymam od- - A ty? ... 
d~jrzellle o uJzi.a1 w tel potwornej zbrodni I - CzeJffitl'żby nie? ... - ocLparła pani powiedź. - Cóż to debie obchodzi?.. P,owi·e-
~ladl)lllO bOWiem. i.e hrabina przeJ śmler· Chi'en. - Nie j.estem przecie "czY'nną"... _ Naturalni'e ... Ju'ż załatwimy ... Ozię d'ziałam ci, że tylko w cudzych oczach 
cIa ml~la wYlawlĆ Jakaś taJemn!.:e. doty. M' I I II " d' . I' D '''' '. d . t l· j. • cI od .. azd osnego oerbe cza..:a iv..:ia Leny . I aiemnice te zabrala led. Ola TO ~ po:ega ty :~? ,na posr n1.ctwl'e. \'Ul'ę:.. Zb lCszCz.e pO' am o z ecen.c mozesz u l' ZIC za z r, -
lJak ze soba do grobu_.. Ot,rzymuJG ww-d-omoscl I przekaz,ulę da- dalej... ra, lecz przede mną wara ci od podoo-

Lena ma narzeczonego _ doktora Ste. kj... Na miasto nie wychodz.ę. To jUt); Baron.owa opuściła s1<rOl111ue mi,esz- Ilych wybryków ... 
fana Lasc.:kiego. który ją porzu..:a. stJyŹ sprawa in,nych... Ja mam tylko ostroi- kanko pa'ni Anny Orien. Na rogu znowu - No, nie ... zrozum ... Jeszcze raz po­
z~k?.:hal si~ w .Pl~knei ~rt~'~tce liI_mn~vei nie przy jmować ra,porty. Ostrożnie mej wsiadła do ta:ksówki i pojechała do du- wtarzam, że twoje osobiste sympatje 
\\ Icrz~ .. ł ~~h(ll~kle! .. pracula,~el w w~ IWOr'll cLować dalej. To wszystko. mu mnie nle obchO'dzą... Chciatbym tylko 
.. ~oll-1 11m - Vv łaś\;l\;lelem tej wytwórm jest N' , k' . , d .? •• I L' ' d . ć 't" b . . Mueller. szpieg niemiecki. , - O I J<1J ze Się pam POWO ZI· ...• - \V sa oni,e czekał luż na nIą eSSIn.:r. wie zle , czy les ·esmy ezpleCzm ... 
Cala wytwórnia jest gniazdem szoieg')w, mform(}wab się baron'owa. I3ył on d,oskonaJe wtaJemniczony w ma- - Co do tego mogę cię za:pewnić, że 
skicrn-. a do tej bandy p~ócz Muellera oraz - A, chwalić BORa... Wieje czfo- chinac}e swej kochanki. Ni'e byt zrec;z- nie grozi nam narazie żadne n~ebezpie­
Wiery lucholskiej należy jeszcze .. reŻy· wiek na starość ni,e wymaga ... Dach naJ tą o nią wcale zazdrosny, gdyż wi·e- ,:z.eństwo... Zaprosiłam nawet cLo siebie 
ser' Lehlllan. gl.ową i trochę chleba... I dział doskonale, i ,e nie zdoła utrzymać Lehmana i M'uellera ... 

Ozickl podstepowi Mueller wcia,ga Lene A' oo···? . ł . II dl . b' P' f> d? Od . ł ś . do w~'I\VórnL ch~ąc z niej również UCzyniĆ - me I Się pam.... lej wy ączme tY' w la SIei le. On1C- - opraw y.... wazy a SIę na 
szpiega. Lena _ nie podejrzewaja,c nic zle- - Czego? ... Wpadunku? ... Mój 30- waż miał pi'cniądze, więc tol,erowali ~o CO'Ś podobnego? .. 
go _ zaufała mu i wpadła w sprytnie za- że ... Raz kozie śmi'e'rć .. , W :ueszłyttI t y- wszyscy, począwszy od baronowej, a - W obecnej chwili u mnie j,est naj-
stawione sidla. g-odnJu O matO' ni'e wpadłam. Przyszedł kończt\c na Lehmani,e i Muellle.rze... bez.pieczniej ... 

w nocy zakrada sie do poselstwa Iran- do mnie jeden facd i (ak samo zaczuna, Ody baronowa weszła do salonu, Les- W tej chwili ktoś zapu~ał do drzwi. 
cuskiego i zabija attache wojskowe'~o, wy- J 
krada.iąc iednocześnie z biurka ważne do- ia·k pani, wedłu'g umówionv'ch zna·kńw ... sing przywitał się z mą ulj)rzejme. - Proszę ... - rzekła baronowa. 
kume11!y, Wszvstko to miaro być gra fil. Więc ue'ip;'eif\v pyta: "Co slychać VI - No, jakże?... Załatwiłaś? ... - za- Na progu stanął lokaj z kartką na ta-
mową. lecz okazało sle rzeczywlstośdą_.. Hong-Kong"?... A ja robię' zdziwionp "Y'tał cicho. ~y. Baronowa zdjęła wizytówkę w QP!e 

Lena nie może sie już wyzwolić z tych minę jak dzilsiaj i powiadam, że ni. - Tak .. - oc.parta zmęczonY'm glo- ..:zętowrufl.cj kopercie. 
okrutn).'ćh sidel. Mllefler uczyni! z nie)' CI ' h . d . b t S· d ' k"1 ~f.' d ". kI jtWiazde filmow [R d ł wjem, w llnac mg y nie y am i s'em. - la 3JąC na rzes e... - lYwzesz o eJsc ... - rze a. 
nita już swą roie -;zp~:!':a.e~\;tn:1 gpr~ed~;e: niech mi glowy ni,e zawraca 1... A on po- - I3yłaś LI ni,ego w mieszkaniu?... Lokaj wyszedł. Otworzyla kopertę. 
biorstwo i ulotnil sie wraz z Lehmannem i wiada: ,oRamz·es przysłał mnie do pa-I - Ach, to masz na myśli?... Tak, I - "Najdroższa L .. -- czytała. - Wy ... 
j~!Iyml. Ale. ci?~le ieszc~e ma la na oku i\ni"'" 0, myślę sobie, to pewn~'e ktoś 2 byłam... I pacz mi, jeśli czemkolwiek zawiniłem 
Ule ~rzes~a!e lel ,szan~a:owa~. naszych... Ale nauczona d>OIŚwi.ad~ze-1 - No, i co? .. ..:... i'llte'res-owal się Les-I wobcc ciebi,e... A jeż01i choć troszkę je-

~\ y~q CIem trI szalki sZPiegowskiej zal- nk:m jes'zcze si'ę wypieram l' ud Cl l',.", sing. SZlze mnie lubisz, daj mi znać, ki'edy zno 
mUlą sle trzei detektywi: - Jan Żegota y I Jańusz Grant i Wacław Kaleta. -» . że nic z tego nie rozumim, ż,e żadn·eg-o - ZadCljesz Rh:lo;le 'PytaniCi... wu będzi,emy mogli się sr.otkać... Jutro 

.. Ramzesa nie znam... A on zadaje trze- - Nie, przepraszam cię... Wiesz' że muszę dę znowu zobaczyć!... JŻ." 
. •. cie pytanie: "Czy była pa'l1~ w sobotę w twoje osobiste sympatje mnie nie ol:x:ho- - No widzisz! ? ... - rzekła z trium-

Lena po nie~danYm zamachu samoMi- teatrz,e? ..... Już chciałam go przyjąć jak I U7.ą... Chciałbym wied,zieć co innego ... fu'jącą miną, rwąc wi,z.ytówkę na strzę-

ke%tóYrmy zl.lcladlnaoz!~cśSnl~lew .pcasltacwul ~aro.nale I~egwe.neal_· nUlszelgo, miałam j'tlŻ zaprosić do pokoju, I Czy zagraliśde już w otwarte karty t... py. - Mówiłam ci, ż'e za,Jrochal si.ę po 
\.:.. . l asclcle m I I I ' 'tk t .. I N' t II dk ł I J t') l d . h .. 'ć ki~j fabryki. _ W fabryce tt:j zreuukowano aJe mn1~ cos '~ę 0, zel~y Jeszcze wy- - a,razloC y .,0 on D , ry swe (aJr- uszy... u ro po po u mu zec cesz ~OJS 

Wielu. robotl1lków. miedzy innemi również I trz~mac , d,o ko~ca ... ,"YlęC oftllknę,ła:n ty... Ja Je~zcze n~e mam _zamiaru... . sobIe d~ klubu,:: M:1SZę go. t? przYJąć ... 
Kola\.:zka. który pr~~'byl dn Leny. by po- go I powIa.aam, ze polICję zawołam. !'esl! I - A WięC przyznał Się do telgo, ze Lcssmg zblIzył Się do meJ I gładząc 
skare~; ~Ij ,~a s~WOJ c~el.kld1t~s. 1- l na'iyd!mlast stąd ni,e wyjdzie, a on mi i lIle j.et~t hrabią Zeogockim, lecz detekty- drżącą r~ką po jej włosach sZDptat: 
OarnC'ar'ika~\,dz:~ ~1~~7.k~l' KI~~:"zenk~ ulce ; powia,da: "Niech się pani nie oburza, la lwem ZCgotCl ?... - Dobrze ... tylko, powiedz szczelrzę ... 

Na pięterku w tVOl samym domu mieszka l przede z waszy·ch"... Cała krew mi :i- - Je,go zaprosz-eni:e było jUli przyzn3 CZy ty go naprawdę nile kochasz? ... 
JhOit robotnik Roman teber z :ioną ; córką Ił głowy o-<.lptY'llęła... Nie znał czwartel~O tri,em się do te-zo... Nie u.waża mni,e chy- - Z~braniam ci zadawania pod ob-

M ~ km,a mjesi t odb ,znaku... \Vi'ęc oorruzu s,kaDOWałaJl11, że , ba za dupią do te'?:O' stOlpnja. abyom mo- nych pytań!... Wiedz, te niema j,es.zc'~e 
lej ślub z barOlllem, ę<:y po Ir"m yW'tl Się wY'dos,tał tyl:ko pi,erwsze trzy hasła i że gra uwi'erzyć, ż·e hrabia blidzi'e mi,cszkal taki,ego mężczyzny, któreRo pokochała-

•• to nic nasz.... Więc z.nowu na niego! w tak skrornnem mieszkanku!... by baronova von LU1l1pich!. .. 
• wsiadłam, podniosłam \vTzask, o on za- ------.---

Aby znowu, 'ciągnąć na swą stronę bł' dl 
Lenę, Mueller wraJ: z Lehmanem starają ra Się i pOlSze'- ... 
się zru:nować bacOlIla i powaśnić Lenę ze - Miała p8ni szczęści,e L. 
Stefanem. - A pewnie!... GdybY'm nie cze'k:ała 

w tym cel,u Lehmon naW'o,zuie konwI na czwa rt,e hasło, z<llbrałby mnie do .;iu-
takI z Zlu!ą, . girlsą kabaretu "Zielona Pa- '~1, i J 'b d" . d, 
pUl1;a" I namawia ia do wyjazdu do 13ole- pY. JctU\ n ~ .. ; uz vt,n . ZIS pe:vme yn-

Rozdział sto dwudziesty drugi 

§kieJ o - -Z elo 
chowa. gdZie ma zaiać sie Stefanem, \ dała gdzle'S na szoolemcy... lak ten ... 

Żeg'Jta. nrant I Kaleta pl)dczas rewizji Lemtz... Lena po wY'jści:u Żegoty wyskOCzyłal - 201-78 ... - powtarzała, by nie za-
w oala..:u Wilskie.go znaidu~e list. 'IJf kt~rym - Pewnie ... - z~od7:ita slę ba'roo'fJ- za'raz z łóżka. Ni,e mogla u,leżeć. Je- pomnieć. - Boże, szczęście jest tak bIi­
mowa je~t o ... Blałei pam!e", znającel po- \ wa. -- W naszvm zawC'cLzie g'lrunt to O- szcze oraz przejrzała dokłacLnie książ,kC Slko, więc czemu ni·e maJl11V być szczę-
dobno tal~mnlce hrabinY. sDrożność... Ale przystąpimy do spra- I telefoniczną. śliwi?... Wys'tarczy przeci'e tY'llro za-

Pewnel nocv w domu przy Ceglanej 14 , N t 1 f L k' . ukaZUje sie duch, którego nazywają .. Bialę wy... T umeru e o onlU a'Sec Ie.go me zna- dzwonić, pomów!ć. uśmiecbnąć się, P{)-
Damą' Zdun Pietrzak chciał przrlapaćl - No, teraz słuchaJtll panIą... O co Jazła. wiedzj.e,ć kilka miłych słów... Ożywić 
.. Bialą Dame" I poniósl śmierć z tego po· chodzi?... W błękitnYIfl1. powiewnym szJafrocz- to, w umarło, przywrócić to, co odeszto. 
wod~, J I • G t d" b I d - Miałam się wystarać o miejsce d'la ku dopadła d0 telefonu. Sięgnęła po słuchawkę. StOIP!... Nie, 

GegO Ił I ran u lll\ uę na a o. L h· 'M 11 li II f)' ó ? •. Klubu Miljonerów", ~rlzie ma być podob-
I
' e mana I ue era... -- a o. ulUro numer \v. ••• czemu on pierwszy d.o nk,j nLe zadzwo-

110 również "Biata Dama" - Aha... -- Ta,k jest... - odparł sYl11!)a'1yczny nil? ... Pewnie nue chce ... Gdyby chciał, 
tegota spotyka ,na batu Len~ ~ towarzy- - Odzie ani są?.. głoSik kobi!ecy. mó~dby znaJdć Jej te,Jefon... Ona mot 

~dtw'~ d ~s. 'fonk~ck',e1!°t' B<?dł kDs,,~cla .. :2:egota - Moja pani, teg-o ja nie wiem... Ja - Prosze panl. j:rki jest numer tele- gla... Ni'e. nie zadzwonI ..• 
oWla Ule SIę ~m leG " la a ama. t 11 d I' dd ć l' f d k t S' t f L k'? T k b ' y , \O ma m a ej o a ZleCOnle... onu Ol ora e a'na asec -lego ... a: yc mu.s,i... 

JesHo rzeko no() bamnowa von Lumpldl, K? Ad ? P mieszkająca przy ul. Poznallskiej 15. - omu.... - rcs... ostanowienie byto niezłomne. Wie-
L;ego1a chce znaleźć dostęp d~ salonu - Mogę pani podać tY'lko znak ..• X. -- Nie znnm nc:1resu... dzlafa, ze jUlż nie zadzwO'ni. A więc nie 

baronowej i uda.je przed Toneckian, te się 33. _.-- \V tej ch\\'ili... z.obaczy go dzis!aj ... 
w niej ~akochal. - Czy to nie j eden z nich? .. , Lena czeka J)rzy telefonIe. Wytężyła Jaslny, słoneczny dzielI wy'<lawał się 

To,necki uprzedza' go, te baronowa ma . __ Ni,e ... On dalej pt.Iści zlecenie, aż słuch. Po chwili: dtniem J'esi,en'ueJ' szarnrri, .. 
kochanka. njeiake~o Le6Sj,nga, ~ " 

U l>aronowej ŻCSl:ota spoytka Laseckicgo dojdzIe do ni·ch... Już się dowLedtzą, mo- - Dr. Stefan Laseck!, PIaskowa 33, Usiadła na kanalpi,e i za'kryła twarz 
i Ziute. przyczem dowiaduje sic:. że są już Że palii być sPokojna. teł. 201-7~. rękoma. 
oni po ślubie .. , - \Vięc chodzi O to, że mam dla - 201-78... DzlG'kuJę .. , Ktoś zaJPIuIT\al do drzWii. 

Z podsluchane; rozmowy tegoka -łowla- ! h . ' Odl . ł tIk S e J'r Od' l 
d 'd n c ml,elsce... ozy a s HC law -ę. .. erc wa J o wrnciła g owę. 

duje się, że baron()wa ma o wIe zić .1<lS\';p- Odzie?... bezładnie. Zadzwonić?... Poprosić do _ Proszę! ..• nego dnia o ó&mej wi,eczo,rem. ,:z,am3~I~owa_ o 

nego mężczyznę" w Klub:e MIIJo.nerow. - U mni,e .. _ te,lefonu?... I co dalej? ... Umówić się na Na pmgu stał Orant. Bvł bardziel 
L;e~ota, Grant i LeM udają się do Klub!l. - U pLl'ni?... A czy to będZ'ie bez- s.potkan,ie?.. WV1l<radać chwjlJe szczę- (m-ieśmi,e)on'V niż zWYlkle. PrzYJg.ot OWy: 

Grant w potyczce zabija .. zamaskowa- pieczny schowek?... ścia, okłamywać Ziutę. zabierać jej to. co wał się widoczni·e do wyjścia, g'dyż no-
rtego mężczyzn e", który przynaje sic: do - Nnjbez-pk-czniejszy ... Lepsze,go nie ma naj,droższe-go w życiu, tę odrobin\! s~ł palto, a w ręku trzymał kapelusz. 
tego. że jest ojcem Leny. znajdz.i,ede... Była już u mnie rewizja, szc~c:s~,a •. j,a.ką zna!azta, po. tyl'u ,lCltach Przesmval gO między Twicami, iCl'k przy-

Ba,!'o,nowa von Lump'och ~aW'ł.adnęła &er- iuż mni,e nO'd,ejrzewano i fi.ga z teRo wy- pomewl'epkl l Wystu'g-\'\~allla ~Ioę męzczyz- łapanv na s:;nrącYlfl1 tlczV'nku sztubak. 
cem Żegoły. Po jednem ze sopotkań udała szla... Tera~ mam w ręku naiJelpsze)!o nom ~ "vyv,chanY'ch kl~sze'llilach? I Od~1hy Lena nie była zaieta ~weml 
się do niejalkici An.ny Grien. detelktvwa... Zakochał się \lJIe mnie... A le.sh .Stefan he, d.zIe kons'ekwen, tn.y .1 .. : my. ślami o Stefanie, zauw"z·.yłaby ni .... - Pani pewnie 00 ni'edawna w Il'aoi>zym - d .t. I d . <1 - ',", 

[/łIchu p,ra·cuie? - pyt.a pani Grioen . - Nic dziwnel~o ... - rzekła uprzej- o' ml!\VI •. nie prZYJdZIe. ~ bo p:zYJ. ~Ie, I L'hvłmie zmianę, ja,ka zaszła ostatnio w 
_ O. ni~ .. - oopada borO.yjoowa obOlęt- ma stalruszka. -- J jabvm si ę w palni za- bedzle SIę zachr,wywał macz·eJ mz Się tym młodzieńcu. 

n~e, - Już od pięci<u lat... Ale z Berl;na '\ochaf:ł_ gdvbvm była me7czY'z-ną... "podziewa. cóż wtedy?... , o (O I .. t ) 
pl"Zyshmo mnie t~ dopięro od ki!~'ku ~i~s!ę- _ Szkoda mi te.gO' chłn,pca, b() iest CZy nie będzie bardziej skompromi- l a szy Ciąg JU ro • 
ey,., Nhe zna.m leszcze dokładnie mleJsce- ł 
wyeh slo'sun.ków... wi'dać dobry, ~le ghl'1)i... Przewróciłam towa:na? •• 
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- Opinję tę podziela 
amerykański 

Telewizja VI kolorach 
Wynalazcy pracują bez 

wytchnienia ... 
Uczeni-wynalazcy pracują bez wy­

tchnienia. Dopiero nieda wno został roz­
wiązany trudny problem przesyłania ob­
razów na odległość. 

Telewizja została już wynaleziona, i 
Znany literat i filozof francuski prof. niem, prawie bez namysłu, wystąpi swego męża lub kochanka. Jeśli zda- mimo, iż nie znalazła tak szerokiego za-

George Duval ogłosi! ciekawą i wyczer przeciwko swemu ex kochankowi na rzają się wypadki, że brunetka zabija stosowania jak radjo _ jednak wyna· 
pującą rozprawę na temat charakteru drogę sądową, pozwoli ona na pubJicz- ukochanego mężczyznę, to będzie ona lazców przestała już interesować. Obec· 
blondynki i brunetki. Autor rozprawy ne ogłoszenie najbardziej intymnych li- potem uporczywie milczała i nie można nie pracują oni nad nowym problemem 
doszedł d() wniosku, że hlondynkł zabl- st6w miłosnych i w końcu wtrąci ex- będzie z niej wydobyć żadnych zez- telewizji wielobarwnej. 
lają zazwyczaj swoich kochanków. w kochanka do więzienia. nań. Blondynka natomiast, gdy f'Opeł- Nie wielu jest jeszcze ludzi na świe' 
czasie, gdy brunetka raczej sama po- Brunetka - twierdzi wytrawny nia zbrodnię, staje się zdecydowaną cie, którzy mieli do czynienia z telewizją 
pełni samObójstwo, niżby miała skrzyw znawca kobiet - czuje się mniej pew- histeryczką. Na małym ekranie, połączonym do od­
dzić nawet niewiernego kochanka. ną siebie. Stara się ona zdawać s~bie Gdy brunetka zostaje aresztowana biornika radjowego, ukazuje się obraz, 

Twierdzenie swoje opiera prof. Du- sprawę z tego, że jeśli kochanek ją po- pod zarzutem popełnienia jakiejś zbro- słychać głos śpiewal~a i jednocześnie wi 
val na nastepujących spostrzeżeniach i rzucil, to widocznie stalo się to także dni, trzeba ją usilnie strzec, gdyż wy- dzi się jego postać. Obecnie inżynier 
przesłankach. Blondynki l brunetki na- nie bez jej winy. korzysta ona pierwszą nadarzającą sIę amerykański Herbert Ives zdołał zbudo­
leżą do dwuch odmiennych ras. OIon- Zaczyna więc ona doszukiwać w okazję. aby położyć kres swemu życiu. wać odbiornik telewizyjny, w którym 
dynka, jakkolwiek nie byłaby z:tKocha- swoim charakterze wad i dochodzi w Inaczej natomiast rzecz się ma z obrazy ukazują się w kolorach. 
na w mGżczyźme, nie moie jednak wy- końcu do przekonania, że w wielu oko- blondynką. Będzie ona zawodzić i rozR Niedawno odbyła się demonstracja 
zbyć się swoich uczuć egoistycznych. licznościach i wypadkach postąpiła nfe- paczać, wpadl!ie w szał, III~ histerię, nowego wynalazku. - Na wstępie zebra 
Brunetka natomiast, gdy nawet jest słusznie. Wykazywała CzcstoKroć za lecz m?żna jej podsunąć truclzne, I~b ni ujrzeli powiewającą na szczycie bu­
lekko "zadurzona" oddaJe się temu mało zrozumienia, przywiązania, lub zostawIĆ otwarte o.kn~, a nie J:!0mysll dynku flagę amerykańską. Następnie 
uczuciu całkowicie i bez wszelkich 1-a- serdeczności. W rezultacie tych ref1ek- ona nawet o popełmenlU samobÓJstwa. ukazał się pijak, przyczem obraz trans· 
strzeżeń. staje się ona niemal niewolni- syj postapawla ona - nie zabijać ko- Charakterystyczne przy tern jest, że! mitiwany był z taką dokładnością, że na 
cą swego uczucia. chanka, jak to czyni zazwyczaj blonR zbrodni~rk! - blondyn~i za~how1fj;~ za-l wet ~oi.oa. było stwierdzić lekkie. za-

Blondynkę - zdaniem prof. Duvala dynka - lecz samej popełnić samobójR zwyczaJ zImną krew I oboJętnosć, któ- czerWienienie nosa z powodu nadnuer· 
_ przyrównać można do pięknej, lecz stwo. Blondynka nienawidzi m~żczy- ra częstokroć doprowadza badającego negou życia alkoholu. 
chytrej kotki, która wprawdzie wdzię- zny, który przestał ją kochać, brunetka do rozpaczy. Gdy natomiast wina zo- Do stworzenia obrazów kolorowych 
cznie się łasi, lecz gotowa jest każdej nienawiść tę kieruje na siebie samą, staje jej dowiedziona, wówczas wymy- w aparacie odbiorczym używa się trzech 
chwili podrapać. Brunetka ,)dznacza w!niąc sie.bie, że ni.e potrafita. p:zy- śla. ?na najbardziej. fantastyczne hIs to- zasad?ic~yc.h k!llorów: żółteg~, czerwo­
się natomiast wiernością. w!ązać męzczyzny l zachowac lego ryJkI, byle. tylko ~?I~nąć kary.. nego I ~I~blesklego, które wzaJemnie s~ę 

Nie u oważnia to wsz stko jednak mlłość. . W swoIm egoIzmie. blondynkI po- uzupełniaJą, tworząc pozostałe barwy. 
d t . d~ . . d Y t I Z tym sądem prof. Duvala nleza- suwają się tak daleko. że gotowe są Ciekawe jest, że przy błędnem nastawie 

o wler ze ma ze je na jes epszą I d' . d" . I k b'et') ć d" b'" . k' k' . t t d d .' j I b i b tk h wo me me zgo ZI SIę wIe e o I l rzuca po e]rzema na oso y mewmne, mu aparatu, mozna uzys ac ta l efekt, d ? ąr O r~glC. ~ i I e d ~~e j d ę- . nawet mężczyzn. Mnóstwo blondynek byle móc oczyścić siebie od podejrzeń. że na ekranie ukazuje się nie właściwa 
i zJe epszą o~ą ćO d b on r-~ t' t:' na I będzie zapewne przeciwko temu suro,! I Blondynki - zbrodniarki, twierdzi ins- barwa. Można więc w ten sposób uzy' 

rug~ mo~ą y. O rem l o,?,arzy- wemu sądowi uczonego protestować. pektor policji śledczej - zachQwują skać na ekranie główkę kobiecą o nie. 
Stywzkanu nCI~ .męz~zy~nYt jedY

I 
nble mo- twierdząc, że jest to bezecna kalumnja . zimną krew i równowagę ducho\vą, są bieskich włosach, "blond" ustach i czer. 

y S aIllaJąc: Je o eg~ u owe- rzucona na jasny ród niewieści, czego I one bez zastrzeżeń elementem bardziej wonych źrenicach. "Trick" ten niema 
go zachowania Sl~ są rozn:a~te. najlepszym dowodem są niemki i szwe- \ niebezpiecnzym od tego rodzaju kobiet oczywiście żadnego znaczenia praktycz-

W dalszyn;t CIągu swoJeJ ciekawej dki. które w przytłaczającej większości - brunetek. Ves. uego. (sb) 
rozprawy, tWIerdzi prof. Duval, że ce- są blondynkami i mimo to są najideal-j' 
chy różniące blondynkę od brunetki sta nieiszemi żonami i jednocześnie naj-. • _ 
ją się b~rdziej wyr.aźne i. wypul<łe w mniej może porywczerni kochankami. ill dnk I~ dni jS"Y zagar nil S'III-B"i 
mo~enCle, ~d:v: męzczyźm dla k!órych faktem jest jednak. że sfery poli- ł U ł U II la" W 11 & 
ŻYWIą. o~e Jakl~ś gorętsze UCZUCIa, za- cyjne i sądowe, które z rac:ji swego dR. • 
czynaJą Je zamedbywać. Zarówno błon powołani:l często stvkah się z temi znoi uJe sił: w o6sel'II'ofOl'JuI11II ..., §1'~~nlJ)rc:1i 
dynka jak I brunetka będą z tego po· sprawami, podzielai.ł całlwwicie pogląd .Na!dok}adniejszy zegar na świecie wcale, jednak jest co dzień systematycz-
wodu cierpiały. prof. Duvala. Inspektor policji śledczej , znaJdUJe ~Ię w slynnem ob.serwatorium I nie kontrolowany i sprawdzany. 

Blondynka jednak jest bezapelacyj- w Chicago - John Darton tak np. WY-I astronomlcznem w GreenwIch w Anglji. Spra wdzanie zeR'a ra odbywa się 
nie przekonana, że zaszłe zmiany są powiedział się w tej sprnwie: Jest ~o .zegar ele.~tryczny, od do- przy pomocy spel~alnej lunety. która 
winą wyłącznie mężczyzny i powinien - Nil;' ulega dla mn ie najmnieJszej , 1dadnośc.1 I precyzJI którego z~leżą wskazuje z północy na pofudnie i leży 
on za swoją niewierność zostać odpo- wątpliwości, że pogląd franCUSkiegO ', wszystkle zegary na catym ŚWiecie. na południku omaczanym z nitek poto­
wiednio ukarany, Brunetka natomiast uczonego lest absolutnie słuszny. Bru- według, nie~o ?owle.m. replluje ~ię czas żony ch poziomo i pionowo. We\Vn~ trz 
przyjmie pewnąc zęść winy także na netka prawie zawsze raczej popełni na caleJ kulI ZIemskIeJ. vy szystkle lega- lunety znajdują się dwie grubsze nitki. 
siebie. Blond ynka z czystem sumie- samobój~two niż morderstwo na osr'bie I ry elektryczne w AnglJI są połączone Z chwilą przejŚCia danej gwiazdy 

. kablem z zegarem w Greenwich i we- przez przecięcie środkowych nitek zo-
dług niego kontrolowane. staje oznaczony dokładnie czas, według 

T2 -fe n-łCB mo' rz połud ,- ft y"h Zegar ten jest tak urządzony, że z którego regulowany Jest zegar .. :.:k-ilI te U rozpoczęcielT! każdej minuty włącza się t~clnv·. ~rzeclęcie . obu nitek znajduje 
) automatYCZOle prad elektryczny. który Slę r6wn lez dokładnie w połudn iku zero-

"ei.efloDJU re~ulfof 60dań 'lauftoDJvc;1i daJe iłl:1puls wSlystkim zegarom do po' wym przez przejście gwiazdy przez po-
roI ftoroloJllu,;1i ruszanla Się. Zegar w obserwatorium l rudnik oznacza się dokładnie czas na 

• • • • •••• • • I jest szczytem precyzji zegarmistrzow- kuli ziemskiej. (sb) 
NIedawno ukazało Się w druku spra-I kaml, przYJęte pOZywIeme me udZiela :llę . skiej i mimo iż nie spóźnia się prawie . 

wozdanie ekspedycji angielskiej, która w jednostce, lecz całemu zespołowi. , _' _ 

Jicz,bie 20 członków pod kierownictwem Pozatem zawarły one dziwną spółkę OSWI~d(zył I" W SildZI-e W-lerZYC-le ce 
dr. Younga przez cały rok badała rafy z pewnym gatunkiem algi (wodorostu). U 't 'I II. , 

koralowe na północ od Australji. I iak to zresztą czynią w wielu wypad- • 
Tak zwane "rafy barjerowe" stano. kach inne zwierzątka wód morskich i • litor:q IJ)PI'Ost E sO'i ro.pr:oU1 udo' §j~ 

wią prawdziwy cud świata i ciągną się w lądowych. Polipy chowaiC} w swem wnę- do rneltost",o 
odległości 20 do 200 km. od lądu na trzu drobne ziarenlta algi, które rozwi- (l) Jeden z parvskich sędziów pOkO-1 Z rozkOsznym rumleJt:em na twarzy od-
przestrzeni 2.000 km.. • jają się znak?micie i dostarczaj,ą swe!llu I ju odegrał nie~a ,?"n~, mimowoli, rolę... parła: 

Potężna ta, z głębi mórz wyrastaJąc! gospodarZOWI tlenu, a tlen, ktorego Jak pośrednIka małzensklego. - "Nie Odrzucam propozvcjl pozwa. 
ściana wapienna jest dziełem drobnych wiadomo! br.ak je~t w g.orącei, i stale Ro.zpatrując sprawę z powództwa I ne20' który wydaje mi się człowiekiem 
polipów, które w przezroczystych wo- fermentUJące, wodZie tropIkalneJ. niejakIej p. Marry przeciwko p. Breau I poważnym I praCOwitym. wobec .::zcgO 
dach tropikalnych, budują jej konstruk- Najdziwniejsze jednak odkrycie uczy' z tytułu starej należności, sędzia, przy- . cofam skar2ę". . 
cję z białej, jak śnieg masy o błysku me- nUi ~g!els;y u:z~ni w dzie~zinie. roz· jętym zwyc.zajem, zwróci? się do stron Sędziemu nie powstało nic inne\!"o 
talowym. mnazama Się . pollpow. Ze ZWIerzęCia ma Z propozy,cJą polubownego załatwlen'a Jak wskazać młOdej parze adres naiblii-

Masa ta pod wielu względami pr~y. cier~ystego wyrasta ~dnoga,. a. z tej dat- sporu. szejlO merostwa, I umOrzyć skargę p. 
p6mina wapień, o czem zresztą anglel- sza I t. d., ktore słuzą za mIeJsce wege- POzwany obejrlał uważnie .. stronę I MarTY przeciwkO p. Breau. 
ska ekspedycja naocznie się przekonał.t tacji nowych generacyj. Pozatem tworzą I przeciwną" i przełożywszy sohie spra-' 
wiercąc na głębokości 200 metrów, gdzie się we wnętrzu polipa jajka, które za- wę. powzIął na2te bohaterską decyzję, 
stwierdziła ślady wapna. płodnio~e, rozwijają si~ w drobne. po· I którą wyraził w następującem oŚwlad· 

Ponieważ zwierzątka koralowe.,;" czwarkl, których celem Jest POszukIwa- czenlu: 
względu na potrzebne im cieplo, kryJą nie nowych miejsc pod osiedla i rozpo· "Przyznaję mój dług, lecz przyznaje 
się pod powierzchnią, nie głębiej nad 40 wszechnianie się gatunku. Larwy te, <:0 równocześnie. że pOwódka Jest czarujllR 
metrów, udowodniony jest tem samem jest najciekawsze, wyrzucane bywaJą caf posiadając prócz u~Ody szere2' in­
ważny z punktu geologicznego fakt, że przez otw6r ustny podczas lata, w regu· nych jeszcze zalet. O 1(e zatem .strona 
północne wybrzeże Australji wykazuje larnych odstępach czasu i to zawsze w przeciwna" jest jeszcze \\-olna. byłbym 
tendencję lm specjalnemu obniżaniu si~, okresie pełni księżyca. . . . skłonny l>O,iąć.Ją za żonę". . 

Poza bogatemi zbiorami roślinnenł'i Ta zale~ność .od śWiatła .kslęz~cowe- Wypovyledzla~e w ta~ nfecodzlctI-
raf barjerowych, uczeni angielscy zdołał: go. zachodZI t~kze u. rozm~,~ych mnych nych ofkollczn.oś~lach OŚW13dclyny wy­
zebrać bardzo interesujące szczegóły, ŻYJątek l!l0rsklch. NaJbardZieJ znan., J~st wo~ały. zdumlen.le wśród ohecnvch. z 
dotyczące życia tych ciekawych tworów ta właŚCIWOść u robaczka "Palolo, zY· WyjątkIem sędZIego. który zrozumi:!ł 
oceanicznych. jącego w rafach koralowych Morza Po- prawdopodObnie pOb~ldkl Jakle. kierowały 

Polip jest niczem innem, jak żyjącym łudniowego.. reflektantem dO rękI swej wIerzycielkI. 
woreczkiem o sześciu cieniutkich ~ac- Robacze~ ten w~dzI.ela .swe. p;oduk. -. Propozycja ta stano~l śwf~tne 
kach spiralnych. Z tych macek tysiące ty. r.egulamle w paz~zlernIku 1 h~topa. ro~wlązanle sprawy ... - oŚwlad.;zył sę­
trujących strzał leci na upatrzoną ofiarę dZle 1 to zawsze w ~ntU, poprzedzaJącym dZla· ?zkoda tvlk(}o IZ w podobllv spo­
i wkońcu ją obezwładnia. Wiecznie głod ostatni~ k~adrę kSIęŻ~COW~. . s6~ nle m<:>że pan wvr.ówn\'wać wszy­
Dy polip, połyka swą ofiarę w całości, I Stale SIę to dla ~r.al owcow. okaZJą do stklch SWOIch laległoścI. Ale gł0S ma p. 

dzielając części niestrawne tą samą I hucznych uroczystOSCI. w czaSIe ktory::h Marrv_ 
dr~ . . zjadają .tmi t.eg? pożywnego rob~,k~ ~ P. Marv. zapatrvwał.a się na snr~we 

~~nieważ polipy jednego g.atunku olbr:ym,ch r1os ~,~"h, ~ rnv~dopoGr> '~ " 'e tak samo. lak wszys tkIe mł.nde 1z.lew­
połączone są ze sobą cienkie mi rurecz" dla Jego wlasn os,,) rdllleCa]ących. (bt) częta w podobnych okol l czo03~lach , 

Kupił łóiko h~l'te iowa, 
dlatego. te "dobrze się spa~'ou 

W Londynie miał miejsce nieda wno 
niezwykły wypadele Gość hotelowy za­
kUpił łóżko w którem spal w hotelu. 
Oczywiście. na podobna ekst ra wa9;a n­
cję mógł się zdobyć jedv nie mieszkaniec 
Stanów Zjednoczonych. Jest nim CIa. 
rence Vail. znanv \V Chicago kOll st ruk­
tor drapaczy nieba· 

Niedawno przybył on do Lond ynu. 
gdlie spędził noc w iedn ym z hoteli. 
Spał on wyjątkowo dobrze w tern łóż­
ku. to też postanowił kupić je sobie I za­
wieść do Chicago. 

Vail zażądał od dyrekcji hotelu sprze­
dania mu łóżka. Gdv oś w;a d czono mu. 
że łóżko kosztuje 20 funtów, kazal tę 
sumę zapisać do rachunku. zapakować 
łóżko do skrzyni i odesłać je na pokład 
statku. VaiJ ma nadzieję. że zawsze w 
tym łóżku będzie mu się dobrt.e spato. 



e z~ y s i), mie 
db d · . d . l P I . Ch l ł k" W ostatnich dniach rozegrano na sferycznych, gra była bardzo zajmująca 

O ę ą SIę W n1e Złe ę na o anIe oc 10 ows lej torze IIiejskiego "klubu" mec~ hokejo- i prowadzona w silnem temnie. 
W niedzielę, dni.a 12 lutego r. b. z 

okazji poświęcenia schroniska narciar­
sko-turystycznego na Polanie Chocho­
łowskiej i zaszczycenia tej 'lroczy~lośoi 
przez JWP. Prez. Rzeczyposp. Polsldej, 
pro f. Ign. Mościckiego, org1.nizu;e I.ar­
ciarski klub zjazdo~ (NKZ) w Za1wpa 
nem pierwsze w roku biezącym zawody 
narciarskie w slalomie. 

Jest to pierwsza impreza, organizo­
wana przez nowopowstały klub zjazdo­
wy, który zaczyna wykazywać dość dużą 
żywotność, poświęcając się wyłą·}znje 
narciarstwu zjazdowemu. NKZ., czyli 
Narciarski Klub Zjazdo~ skupia obec­
nie w swym klubie najlepszych fachow­
ców.z dziedziny narciarstwa zjazdowl>go 
a temsamem daje gwarancję, iż ~iegi or­
ganizowane będą z całą znajomością re­
lamin ów i przep.isów FIS. 

Bieg ten wzbudził wielIde zaintere­
sowanie w świecie narciarskim i będzie 
m.imo nieobecności naszej czołowej kla­
sy, która obecnie gości na zawodach FIS 

Echa Olimpjady 
Orga,nizacja bhtra prasowego na 

Jg'It'zyskach OllmpHskich w Los Angeles 
kosztowała 300 tyslęcv dolarów. Jest to 
suma ja!k na nasze stosunkI olbrzymia. 
Należy jedna.k wziąć pod uwagę, że biu­
ro prasowe na Igrzyskach Olimpijskich 
zatrudnIało caly sztab dzi€'nnl1karzy i ca­
la !prasa byla MJeaInle obsługiwana. 

•• • 
Zakończone wstały defini,tyWnie ob-

rachunki kosztów ostatnich igrzysk o~ 
limpij sk ich. 

Po pokryciu wszY1Stklch koszt6w czy­
sty zysk wyniósł 150.000 dolarów, a 
więc prreszl0 mi/jon złotych, nie licząc 
cales!O swrcgll inwestycyj w budynkach 
i terenach sportowych, które stanowią 
talkie dochód z i:grzysk. 

Czy to się na coś 
przyda? 

w Innsbrucku, bardzo licznie i dobotowo wy pomiędzy G. K. H. (Nowy Sącz) a G. W pierwszej tercji, ~oście padają grze 
przez narciarstwo zakopiańskie obsa- K. S. (Tarnów) z wynikiem 3:\ (0:0, 1 :1, ostre tempo. Świetne ataki laby, stwa­
dzony. Zawodnicy i organintorzy wyje- 2:0) dla N. Sącza. rzają moc niebezpiecznych sytuacyj pod 
chali już na treningi do Doliny Chocho· Mimo, że zawody odbywały się w bramką nowosądeczan, są jednak do-
łowskiej. nader niekorzystnych warunkach atmo- brze likwidowane przez Ladenbergera. 
~~~~D~= ____ a ______ ~~_~~~~Dm ___ - h~ze~~tn~~pndów~~ 

,. przynosi w drugiej tercji jedyną bmmkę 
111# dla tarnowian. Wyrównuje Burda. 

powziął szereg ważnych uchwał 
w Paryżu odbył się dorocznY' kongres przed pierwszym biegiem loso~a:nie, 

Międzynarodowej Federacji Kolarskiej I k~óre ustali prowadzącego. W ~rugtm zaś 
U. C. L na którym powzięto ~zereg waż- biegu startować będą zawodmcy w od­
nych u~hwał, tyczących się mistrzostw I wrotnej kolej?ości. W. razie koni~:::zno­
sprinterowskich świata. I lak uchwalonej ści z-arządzema trzeCIego decydu)ące~o 
że przed każdym biegiem odbywać się biegu, odbędzie się ponowne losowame. 
będzie losowanie, na p<X!stawie kLorego Mistrzostwa świata postanow~ono 
jeden z kolarzy prowadzić będZIe musiał przeprowadzić w rok.l?- 1934 w Nlem­
bieg aż do ostatniego okrążeD13. przed czech, w 1935 w Belg)l, zaś na rok 1936 
finiszem. zarezerwowano je dla Da'nji. 

Uniknie się dzięki temu n()towanego Na prezesa U. C. I. ~brano Jedno-
stale uchylania się z'awodników od pro- myślni e Leona Breton'a (Francja), przy­
wadzenia i w związku z tęm ospałych czem delegaci Stanów Zjednoczonych 
biegów.' wstrzymali się od głosowania. 

We finale zaś odbywać się będzie 

is·ś~i polSGY przeD y\V-~ą \U Danji 
Porażki Tłoczyńskiego i Wittmana, - Zwycięstwo 

J~drzei ewskiej 

w pierwszym dniu pobytu naszych 4:6, a Wittman łatwo ulegt Jacobsenow1 
tenisistów w Kopenhadze rozegrano trzy również w dwuch setach 1 :6. 2 :6. 
p,ojedYl1cz.e spotkania, w tern dwa panów Jedyne zwycięstwo dla naszych barw 
i jedno pań. wywalczyła .Jędrzejowska, która bez 

Obaj nasi repI'ezentancf dozna,Ii przy większego trudu pokonała w 3-ch setach 
krej porażki, a mianowicie: TłoCZYiIS,ki' pa'nią Sperling. Wynik brzmi 3 :6, 6 :4, 
przegrał z Ulrlchem w dwuch setach 2:6 6:2 dla naszej tenisistki. 

· e zynaro \ve zawody narciarskie 
o mistrzostwo Polski w Zakopanem 

w dniach 17, 18, 19 i 30 lutego 1933' Start do biegu 18 klm., otwartego i złl)­
roku, odbędą się w Zakopanem czŁerna- żonego; godz. 11.01 start do biegu pań. 
ste międzynarodowe zawody narciarskie start i meta na Lipkach; godz. 18. w sa­
o Mistrzostwo Polski. Zawody zapowia- li Starego Sokoła, losowanie i odprawa 
dają się niez~kle interesująco, a pro- zawodników do konkursu >ikol{ów. 

Ostatnia tercja - to bezwzględna 
przewaga nowosądeczan, którzy przez 
braci Burdów uzyskują jeszcze dwie 
bramki. 

Sędziował p. Biliński bez zarzutu. Na 
~różnienie zasługują: Zaba i Mężyk z 
go§c.i, z miejscowych zaś cała drużyna. 

Mecz Holand"a­
Polska 

nie odbędzie się w Warszawie 
Jak się do~iadujemy, spotkanie teni­

sowe Polska-Holandja o puha r Davisa 
odbędzie się w Holandii, a 'lie w Polsce, 
a to z tych względów, że w ubiegłym 
roku mecz między powyższemi państwa­
mi rozegrany został w Polsce. 

Propaganda turystyki 
motocyklowej 

Polski Związek Motocyklowy otacza 
specjalną opieką turystykę, starając się 
l) jaknajwiększe jej spopularyzowanie 
wśród zrzeszonych motocyklistów . 

Powołana specjalnie przez zarząd P. 
Z. M. komisja do spraw turystyki, zaj­
mująca się omówieniem zagadnień tury­
stycznych, związanych z działalnością P. 
Z. M. i klubów zrzeszonych, ustaliła sze 
reg poslulatów i wytycznych dla Wlmo­
ienia turystyki motocyklowej, które bę­
dą realizowane w dalsze; pracy zarządu. 

Scharkey uciułał 
. sobie 

gram ich jest następujący: Niedziela, 19 lutego r. b., godz. 12-ta: 
W dniach 7-11 czerwca br. odbę"dzi'e Czwartek, 16 lutego r. b., godz. 18: Konkurs skoków do bie~u zhżonego na 

si~ W Wiedniu zwykła doroczna sesja I W sali Starego Sokoła, odbedzie się 10- Krokwi, konkurs skoków otwarty; god ... 
Mlędzynarod.owego Komitetu Olimpij- sowanie numerów starto~ch i odprawa 18-ta w sali Starego Sokoła, badanie le­
Slkie-go. Porządek dzienny Posi.edzenia' zawodników do biegu sztafetowego. karskie zawodników do biegu 50 klm.; 
przeWiduje między inneml sprawę profe- Piątek, 17 lutego r. b., ;1odz. 10.01: gCJdz. 20 w sali Starego Sok,)łil, uroczy­
sjonallzmu f p6łzawQdostwa. Czy to się Start do biegu sztafetowego, start i me- ste rozdanie nagród za dni 17, 18, 19 Ju-

"skromny" mająteczek 
Scharkey - amery;kański mIstrz 

świata wszystkich wag oświadt:zył 
przedistawiclelom prasy, że musi stoczyć 
jeszcze jed'ną walkę ze SchmeHngiem. 
SchatI'key ma nadz,ieję, że do spotkanra 
z niemcem dojuzie najprawdQpodobniej 
w mi,esiącu czerwcu. na coś przyda? l ta na Lipkach. Godz. 18, w sali Starego tego r. b. 

J 
Sokoła, losowanie i odprawa zawodni- Poniedziałek, 20 lutego r. h., godzina 

Arsena I na czele !~ów do biegu 18 klm., otwartego i złoto- ł 9.01, start do biegu 50 klm., s~art i meta 

ligi angielskiej negSob~~~, dOl~ii:~loa~: b., godz. 10.0J: k~at~~~d~~i!O~~'g::d bi~~~ ~6aki~~ So-
Po ostatnlem ZwYcięstwIe Arse'nalu 

na,d Evertonem w mistrzostwie piłkar­
skiem An~lii pierwszej LigI - na czoło 
tabeli wysunęła się drużyna Arsenalu, 
mająca jednak punkt przewagi nad Ever 
tonem. Trzecie miejsce okupuje Astoil 
ViJIa, mająca o jeden punkt mniej od 
Evertonu. 

W dalszej rozmowi·e oświa'rczył 
Scharkey, że dotychczas zarobił na spor 
cie bokserSIkim 700 tysięcy dolarów. 

Do tytułu mistrzowskiego pr6cz tych 
trzech czoIowych dnl,żyn mają ponadto 
szanse; Sheffield. W'ednesday i New­
t:astle UnIted. 

Kursy gim afyczns 
w R. T. S. Jutrzenka 

Jak nam donoszą z R. T. S, Jut!"zen­
ka, sekcja gimnastyczna tego Towarzy­
stwa kontynuuje dalej kursa gimnasty::z 
ne, które odbywają się na sali Ośrodka 
Wych. Fizyczn. przy ul. Zwierzynieckiej 
nr. 26, we czwartki dla pań, we wtorki 
i soboty dla panów od godz. 20-21. 

Gimnastykę prowadzi .vykw:tHfjko­
wany instruktor. Opłata dla pań wynosi 
1 zł., dla panów 1.50 mies.ięcznie. 

Zgłoszenia w dni ćwiczebne ~ wesli­
bulu sali gimnastycznej od god~. 19.30-
20-ej. W inne dni urzy ul. rKakowskiej 
nr. 23, I p. 

11-edzynarodowe zawody bokserskie 
od będą się w niedzielę w Katowicach 

W niedzielę, dnia 12 b. m. o godz. 11 składzie (podług kolejności wag): 
w sali kina Collosseum w Katowicach, "Oberschlesien" (Bytom): Dziubiński, 
odbędą się zawody bokserskie o charak- Bogattka, Krautwurst II, Krautwurst l, 
terze międzynarodowym. Schlegel, Loch, Miiller, Kosubek, 

"Policyjny" K. S. gości mistrza dru- "Policyjny" K. S. (Katowice): Nowa-
żynowego południowo-wschodnich Nie-

l 
kowski, Cichy, Ma tuszczyk. Zachlod, 

miec, "B. C. Oberschlesien" [Bytom). Gburski, Makosz, Wystrach. Płaczek. 
Drużyny wystąpią w następującym 

Boine dla n r;;i r:ł1J 
':0 do ,es •• ~Sk-Ilex··. 

Donieśliśmy niedawno o wynalazku i wiązaniem przy pomocy rzemienia, wy­
dr. Schneida, który opatentowaJ swój godnie dla niosącego, wygodnie dkl 
sposób składania nart. współtowarzyszy. 

Austrjacy zwyceężają 
W Insbrucku " 

w czwartym dniu narciarskich mI­
strzostw świata, w czwartek, rozegral1:() 
w Insbrucku bieg slalom. Warunki śnie­
gowe lepsze, zresztą śnieg padał cały 
dzień. Walka o pi,erwszeństwo toczv 
się głównie między Austrją i Szwajcaria.. 
NIemcy prawie nie wchodzą w grę. Po­
lacy w biegu dzisi'ejszym nie brali u­
działu. 

Pierwsze d'wa mltejsca zajęli austrja­
cy Seelos i Lantschner, następne dwa 
szwajcarzy. Ni'emcy zajęli piąte miQj­
~ce. 

Rekordy czekają 
na zatwierdzenie 

Jest to ~nalazek b. prahtyczny, Do jazdy samej rozprostowuje się 
gdyż przyjemności narciarstwa cierpiały narty przy użyciu mostka stalowego i Polski Związek Lekkoatle-Łyczny nie 
dotychczas wskutek długości nart i kło- sworzni wraz z odpowiednie:ni sztyftam~ zatwierdził dotychczas czterech rekor­
potów, jakie wywołują przy noszeniu. W ten sposób zachowuje się idealnie dów Polski, ustanowionych pod koniec 

Szczególnie uciążliwie i liebezpiecz- wszelkie zalety sportowe długich nart, ubiegłego sezonu lekkoatletycznego. 
nie przedstawia się transport w natłoku, zdobywając równocześnie ~aletę dogod- Są to wyniki następujące: 
panującym w wagonie koleio~m. w nej krótkości, wymaganej podczas trans~ W dySku panów - tleUasz 45 mtr. 
autobusie, tramwajach i t. d., a staje tjię portu. 49 emt. 
tem bardziej utrudniony, im bardziej ten Wreszcie niska cena umożliwi, nie- ,W oszclepie panów - J. Turczyk 64 
rozkoszny sport się rozpowszechnia. wątpliwie każdemu nabycie tak poiy- mtr. 44 cmt. 

Ów zaś nartoskrót p. l ..• Skiflex" tecznego sprzętu narciarskiego. 100 mtr. pań - Walasiewicz6wna 
PBtBr ~k W UJ rszaufa CB I u.~uwa odrazu. te niedomaga.ni.a. Jest lo Jesteśmy też głęboko przekonani, iż 11,8 sek., wynik ustanowiony w Townto. 

• ~ I SIlny, ale lekki prze ,~ub zawIasowy kto- nartoskrót "Skiflex" z ~żej wyłuszczo-/ Sztafeta na(}; 200-100-75 i 60 mtr. 
Doskonały gracz śląskieg0 "Ruchu", ry zmontowuje sie kilkoma śruhami na nych w.alor~w, pr.zyjmie się tC'wniez i w f w składzie Wovnarowska - Wiszniew-

pełniący służbę wojskow~ w Warszawie '1~1. łach przyciętych tuż p-01:1 stopą. Polsce I naSl narciarze będą 1r. Schnelda ska - Manteuflówna i Gorlofówna. wy-
w przyszłym sezonie zasili szeregi "War Do !innS!lortu dają się wiqc nady i często wspominali. (wb) I nik 1 m. 1.6 sek. 
szawianki", złożyć l wygodnie nosić wraz z kijkam:i 



l~rJfR~~~ 

WeSOły rysunkowy film "Expressu" 
Serja VIII-ma 

w kCó.,ej pan AO.Gni c:bc:e sprze­
dać: Azora pani A.ac:ie 

Pan Antoni: Więc chce pani kupić 
klOrka? ... 0, to bardZio inteligentny pLe 
sekl.·. Wie pani, O'n się nazywa Azor, 
a jak się woła "Roza", to on wchodzi ty­
łem do pokOju .... 

Pani Agata: ° to bardZio nieprzyzwoi-
cie ... A .czy on umie aJPortować? .. 

Pan Antoni: Czemu się iak gapisz na 
mnie? ... Nie chce Ci się spać!... Za to ja 
jestem strasznie senny ... Strasznie .. · Tak 
mi się chce spać ... 

Azor: A więc śpij, kto ci nie daje .• -

Pan Antoni: liallo? ... Czy pani Aga­
ta? ... M'0je uszanowanie ... Tak, Antoni .. , 
Czy mógłbym teraz pofatygować się do 
laskawej nani z Azorem?.. Owszem, 
uważam, że jest już dość inteligentny ... 
ZreszJtą, pani sama się prze!k:oilla." 

Codzienna nowelka "Expressu". 

Pan Antoni: Naturalnie!' .. Proszę ! .. ' 
Przyniósł domowe pantofelki... 

Pani Agata: To bardzo ladnie z jego 
strony .. · Tylko musi go pan jeszcle 
tro·szkę wyćwLczyć ... Mój pies musi być 
inteligentny ... 

Awr: Widzisz? .. Mnie chciałeś za­
hypnotyz'0wać, a tymczasem ja ciebie 
uśpąem!... Teraz będliesz spełniaj moje 
roz'lmzy L.· Na czworakach będziesz 
chodził jak pies!... No! ... Ani mru-mru! .. , 
Na czworakach, naprzód marsz!·.. Po 
schodach na dół !... Ja ci pokażę I 

Pan Antoni: Prawda, że ma zupelnie 
inny wyraz twarzy?... Mądra bestja! ... 
On umie nawet clytać, pisać i liczyć, 
tylk'0 nie chce .. · 

Pani Agata: No, zobaczymy ... Azor­
ku, przynieś coś takiegJo, co pan Antoni 
najbardziej 1ub.i! 

Dgh'olon do zdradził 

Pan Antoni: A więc, uważaj, Azor! .. · 
Musisz być inteligentny!. .. Ja cię zahyp­
no'Łyzuję, uważasz? .. A w hypnozie każ­
dy robi, co mu każą, uważasz? ... W ten 
S'Posób spe,łnisz wszystkie życzenia pani 
Agaty!... No, powtarzaj!... Ra'l - - -
dwa ----trzy - --

Awr: Au - - - au - --- au!,.. 

Dozorczyni: 0, la Boga!. .. Panie An­
toni, co się z panem stało?!... Pan Antoni 
zwarjowal! Już na rękach chodli!. .. Mało 
mi pan schody nogami brudzi, to jeszcze 
rękami!... 

Pan Antoni: Au!... Au!... Au!·., Au­
au·au!. .• 

Azorek: Dobra!... Ja im pokażę!..· 
Coby im tu przynieść? ... Już wiem!.., Ja 
im pokażę inteligencję!· .. Z krzeseł spad­
ną i kopytami się nakryją! ... 

wcale, gdyby jej mąż zginął w kata­
strofie". 

To mówił pan do murzyna. 
- Kłamstwo! - krzyknął Walter. 
- Proszę mi nie przeszkadzać. Na-

- Proszę spocząć - rzekł John chciała go się pozbyć za wszelką cenę· stępnie, jak zdołałem stwierdzić, wrę-
Rafford, inspektQr policji nowojorskiej - Nie wierzę w to. czył pan murzynowi spą.10chron, który 
do swego gościa, znanego tancerza, - A jednak ja mam dokładne dane. miał wykorzystać po spowodowaniu 
Aleksandra Waltera.- Bardzo przepra- Ogrodnik zabitego miljonera ma dosko- katastrofy. Dla Broksona oczywiście 
szam, że o tak późnej porze wezwałem nałą pamięć. Podał mi treść rozmów, nie przyniósł pan spadochronu. Prze­
pana do siebie. Niestety jednak spra·· jakie prowadziła pani Borson z murzy- deż on miał zginąć. 
wa jest bardzo pilna. nem-pilotem. Te rozmowy' były bar- - Nie będę dłużej słuchał tych 

- To dziwne - odpowiedział tan- dzo ciekawe. bredni - krzyknął Walter - uderza-
cerz. - Czego pan właściwie chce ode - Ale co to ma do rzeczy! - za- jąc pięścią w stót. - Jestem niewinny. 
mnie? Do tej pory nigdy w życiu nie wołał tancerz. Dziwie się, że . doświadczony krymino­
miałem nic wspólnego z policją. - Zaraz panu wszystko wytluma- log, opiera swe twierdzenie na rozmai-

- Chodzi mi jeszcze o tę katastrofę czę. Murzyn zakochał się w swej pani tych głupstewkach, które powtarza 
samolotową, której ofiarą padł dosko- i był gotów do największych poświę- ogrodnik, czy mechanik! 
nale panu znany Borkson, właściciel ceń. Pani Borkson doskonale o tern - Istotnie, toby nie wystarczało -­
kilku wielkich fabryk metalurgicznych. wiedziała. Postanowiła więc wykorzy- roześmiał się głośno inspektor. - Ale 
Inżynierowie twierdzą, że przyczyną stać lotnika do swych zbrodniczych ce- ja mam i inne dowody. 
katastrofy był jakiś niewytłumaczony 1ów. Ogrodnik przypadkowo podslu- Mówiąc to wyciągnął z szuflady ja-
defekt motoru. Spadochron, z którego chał ich rozmowę. Murzyn przysięgał kąś malą skrzynkę. 
chciał skorzystać pilot, również za- swej pani, że jeśli tylko zapragnie, to -To jest dyktafon - wyjaśnił prze­
wiódł. Obaj więc ponieśli śmierć. potrafi zgładzić nie tylko jej męża, ale rażonemu tancerzowi. - Pan Brokson 

- Ależ to są wszystko znane rze- nawet jeszcze kilkanaście osób. zazwyczaj w czasie swych podróży 10t-
czy - przerwał mu niecierpliwie tan- - Nie wierzę w to! - krzyknął niczych dyktował listy temu dowcipne-
cerz. tancerz, sięgając do kieszeni po papie- mu aparatowi. Rozmowy z interesanta-

- Tak, ale obecnie wyszło na jaw rosa. mi również utrwalał w ten sam sposób. 
wiele nowych szczegółów - uśmiech- - Zaraz pan uwierzy - ciągnql. To była duża oszczędność czasu. 
nął się inspektor policji. - I właśnie o inspektor policji, spoglądając prosto w Walter zbladł, jak trup. Teraz po­
tem chciałem panu powiedzieć. Mam oczy swemu gościowi. - W trzy dni częło mu istotnie grozić niebezpieczeń­
wrażenie, że pana te rzeczy zaintere- przed katastrofą rozmawiał pan dość stwo. 
sują. długo z murzynem. Mechanik, który _ - Przypadkiem, pan nie nazwie go 

Inspektor policji zapalił papierosa, Ipracował w pobliżu, był bardzo zdzi- szczęśliwym - mówił dalej inspektor 
częstując również swego gościa, po- wiony, że pan się tak interesował moż- - aparat, w czasie upadku z samolotu. 
czem mówił dalej: liwościami katastrofy. Gdy zbliżył się nie został uszkodzony. Zmarły miljoner 

- Czy panu, jako przyjacielowi pa-

ł 
do szopy, dobiegły do niego następuią- bezpośrednio przed katastrofą dykto-

ni Borkson, młodszej o przeszło dwa- ce stowa: wał pewien list handlowy. I nagle prze 
dzieścia lat, nie było wiadomo, że ona "Pani Brokson nie martwiłaby się stal. dyktować ... 

Pan Antoni: Postaraj się zamknąć 
oczy... No, zamykaj. bo cię kopnę!. .. 
Zamknij oczy!... Nie wytupiai,a zamknij!... 
Uwaga... teraz zasypiasz... teraz zasy' 
piasz, powiadam .. · No, 'lamknij oczy .... 

Azor: Kiedy mi się wcale nie chce 
spać!... 

Pan Antoni: O malo głowy sobie nie 
rozbiłem.·. Djabli wiedzą co t'0 było ... 
I czego ta baba tak wrzeszczy? ... Nie 
nie rozumiem. .. W jaki sposób znalazłem 
się w sieni - nie wiem ... Ktoś mnie mu­
sial widocznie 'lrZUCiĆ ze ws'zystkicb 
schodów· .. Ale kio?!... Czyżby pani Aga. 
ta? ... Nic nie pamiętam .. , 

Pani A2ata: Ratunku!. .. Co on przy­
niósl?!... Moją koszulę!.·. 

Zamiast zwykłych zwrotów handlo­
wych, zabrzmiał głos przerażonego 
Broksona: Czyś ty oszalał, głupi mu­
rzynie! Co za zawrotna szybkość! Je­
śli nie wstrzymasz biegu maszyny, to 
cię zabiję! 

I wówczas murzyn wybuchną: sza­
tańskim śmiechem. Powiedział swemu 
panu, ,:e właśnie on jego zabije, bo tak 
mu kazała jego pani i pan, panie Wal­
ter! 

Nieszczęsny Brokson nie zdążył na­
wet wyciągnąć z kieszeni rewolwer, a 
murzyn skorzystać ze spadochronu. 

W parę chwil później nastąpiła. ka­
tastro.fa. Katastrofy oczywiście dykta­
fon nie zanotował, ale to byłoby już dla 
mnie zupełnie zbyteczne ... 

Walterowi nerwy odmówiły posłu­
szeństwa. Nie potrafił dłużej znieść 
wzroku inspektora policji. 

Gdy ten przysunął skrzynkę, chcqc 
widocznie nastawić dyktafon, tancerz 
wydał ze siebie przeraźliwy okrzyk: 

- Nie trzeba, przyznaję się do wszy­
stkiego! 

Inspektor uśmiechnął się zwycięsko. 
Zadzwonił na policjantów, którzy 

drżącego tancerza zaprowadzili do 
aresztu. Następne przesłuchanie miało 
się odbyć dopiero nazajutrz. 

Inspektor Raffort tym razem odniósł 
największy triumf. 

Przecież zmarły miljoner wcale nic 
zabrał ze sobą dyktafonu. Pudło . które 
stało na stole również nie miało nic 
wspólnego z tym doniosłym wynalaz-
Idem. num. D. 
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